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Z BERNARDEM L1SIAKIEM 
CZŁONKIEM 

RADY DO SPRAW ROZWOJU 
ZIELENI MIEJSKIEJ 

w POZNANIU

MIASTO ZIELENI?
— Obecna 

pora to czas 
jakby podaro­
wany przez na 
turę na przy­
gotowanie wa­
runków do jej 
odnowy.

— N iezupeł- 
nie, bo w bie­
żącym roku zielenią miejską 
zajmowaliśmy się nieustan­
nie. Skłonny jestem przypi­
sać to dyskusji zorganizowa­
nej przez „Glos” i Urząd 
Miejski pod jednoznacznym 
hasłem — Poznań znów zie­
lony. Zaowocowała już różno­
rodnymi działaniami. Konkret 
nymi, których urzeczywistnie­
nie — a jestem pewien, że tak 
się stanie — przywróci piękno 
niegdysiejszym parkom, a 
także nowsze zyskają na wy­
glądzie.

—- Niemal 50 lat — jako ar 
chitekt krajobrazu — zajmu 
jc się lian projektowaniem te 
renów upiększających miasto.

- Z ty«h—- najstarszych, 
wpisanych przecież w historię 
Poznania niewiele zachowało 

ś

dawny wdzięk, a liczne ulice 
staromiejskie zostały ogołoco­
ne z drzew.

— Ubytków wśród wyso­
kiej roślinności nie powoduje 
wyłącznie modernizacja mia­
sta. Z drzew posadzonych kil 
kadz-iesiąt lat temu, a nawet 
dawniej — jak dęby w parku 
Moniuszki — wiele się zesta­
rzało. Usuwanie gołoledzi so­
lą również przyspieszyło usy­
chanie starodrzewu. Przede 
wszystkim przy śródmiej­
skich ulicach.

— I ponoć — jak twierdzi 
wielu fachowców — nie ma 
możliwości ich ponownego ob 
sadzenia.

— Nie podzielam tej opinii, 
przeczą temu zresztą przykła­
dy. Pamiętam okres, gdy Po 
znańskie Przedsiębiorstwo Zie 
leni posadziło drzewa przy 
ulicach 27 Grudnia i Czerwo­
nej Armii, tuż przed Pała­
cem Kultury. Nie brakowało 
wówczas tych, którzy przewi­
dywali ich zmarnienie. A jed­
nak przetrwały. Również na 
innych ulicach'trzeba próbo­
wać. Jeśli nawet na dziesięć 
jedno-lub dwa uschną — to 
trud jest wart zachodu. Oczy­
wiście, gdzieniegdzie zatrutą 
glebę trzeba zastąpić urodzaj­
ną. Nie powinno się jednak 
dłużej odkładać uzupełniania 
ulic drzewami.

— Czyli ryzykować?
— A dlaczego nie? Bez ry­

zyka nie zadrzewi się na po­
wrót śródmieścia. Zapewne tą 
sprawą zajnre się w7 najbliż­
szym czasie ada, której jes­
tem członkiem.

— Nie wystarczą najlepsze 
chęci, jeśli wśród niektórych 
urbanistów7 pokutować będzie 
przeświadczenie, że najłatwiej 
lokalizować inwestycje na te­
renach zielonych. Byłj7 prze­
cież zakusy na „okrojenie” 
pod trasę komunikacyjną par­
ku Marcinkowskiego.

■—- Na szczęście do tego nie 
doszło. W moim prżekonaniu 
jest coraz większe poszanowa 
nie dla zieleni.

— Dotychczas nie udało się 
zaangażować nikogo na stano­
wisko miejskiego architekta
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Uroczysty koncert na Zamku Królewskim w Warszawie

66 rocznica odzyskania niepodległości
(PAP) W listopadzie 1918 r., 

po 123 latach niewoli, pow­
stała do życia Polska Niepod­
legła. Ziścił się sen czterech 
pokoleń patriotów, nadły gra­
niczne słupy rozdzierające oj­
czystą ziemię pomiędzy zabor­
ców. Na mapie Europy poja­
wiła się znowu Rzeczpospoli­
ta Polska jako niezawisłe nań 
stwo. Stało sie to możliwe w 
wyniku rewolucyjnego wrze­
nia ludów naszego kontynen­
tu- i w następstwie nieugiętej 
woli narodu polskiego, wspąr 
tej' wieloma zbrojnymi vv- 
wami, ofiara krwi i życia. 
Przed 66 laty Polacy porwani 
niebywałym entuzjazmem pod 
jęli dzieło odbudowy bytu 
państwowego, zjednoczenia 
ter y tor i u m, nr z e wyc ię żan i a
wielu podziałów między roda­
kami.

W s po m n ie n i-a listopad owe-

Oddano hołd
oswoWzimlom Wielkopolski

Na zdjęciu: podczas uroczystości przed pomnikiem Powstań­
ców Wielkopolskich.
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11 listopada obchodzony jest 

jako dzień. w którym Polska 
po latach niewoli znowu „wy 
biła się na niepodległość'’. Kfe 
dy spełniły się wreszcie ma­
rzenia polskich patriotów o 
Ojczyźnie wolnej...

W przededniu 66 rocznicy 
odzyskania przez Polskę w 
1918 roku niepodległości w so 
botę, 10 listopada, Patriotycz­
ny Ruch Odrodzenia Narodo­
wego w Poznaniu zorganizo­
wał uroczystość złożenia kwia 
tów czczących to wielkie wy­
darzenie historyczne. Pod po­
znańskim pomnikiem Powstań 
ców Wielkopolskich, którzj7 w

V/ drużynie byli poznaniacy

Polscy brydżyści 
wygrali olimpiadę

(PAP) Dobra passa polskich 
brydżystów na olimpiadzie w 
Seettlę znalazła swój finał, 
bardzo ' przyjemny dla sympa 
tyków tej dyscypliny sportu. 
W decydującym o tytule mi­
strza olimpijskiego grze Po­
lacy po dwudniowych zmaga­
niach wygrali wysoko z Frań 
cja 235:156. Nasi brydżyści 
zdobyli mistrzostwo olimpijs­
kie.

Komentatorzy agencyjni
Dokończenie no str 8 

go święta 1918 r. mają zna­
czenie aktualne dla Polaków 
roku 1984. Dokonany zwrot 
ku przeszłości powinien słu­
żyć odkrywaniu praktycznych 
wskazań na dziś i na , jutro 
— takie stwierdzenie *nadlo 
10 listopada podczas uroczy­
stego koncertu na Zamku 
Królewskim w Warszaw - 
Przed 66 laty na tym właśnie 
gmachu pojawiła sie flaga na 
rodowa, na znak powrotu nie­
podległej Polski.

Uroczysty koncert odbywał 
sie pod patronatem Radv Kra 
iowei i' Radv Warszawskiej 
PRON. Wśród zaproszonych 
gości znajdowali sie sędziwi 
weterani I wojny światowej, 
przedstawiciele wielu środo­
wisk >iawodowvch. organiza­
cji kombatanckich i młodzie­
żowych.

Na widowni zajęli miejsca: 

grudniu 1918 roku podjęli dale 
ło oswobodzenia Wielkopolski 
z ucibku zaborczego zebrali 
się przedstawiciele sygnatariu 
szy PRON-u. delegacje kom­
batantów, organizacji społecz 
nych, poznańskich zakładów 
pracy, młodzieży. Obecni by­
li m. in. przewodniczący Ra­
dy Wojewódzkiej PRON Augu 
styn .Kogut, sekretarz KW 
PZPR Jan Maćkowiak, wice­
prezydent Poznania Mirosław 
Kopiński.

Przy łoskocie wojskowych 
werbli pod obeliskiem czczą­
cym patriotyczny zryw Pola­
ków złożono wieńce i wiązań 
ki kwiatów. (bran)

Bałtyk - Lech 0:1 (0:0)

Gdyński stadion 
tym razem szczęśliwy
Piłkarze Lecha zdobyli ko­

lejne ligowe punkty pokonu­
jąc wczoraj w Gdyni Bałtyk 
1:0 (0:0). Bramkę strzelił w 
81 minucie. Okoński. Sędzio­
wał Czemarmazowicz ze Szcze 
cina. Widzów 7 000. Zespól 
wystąpiły w następujących 
składach:
BAŁTYK: Czyżniewskl, MeL 

cer. Walczak Gierszewski, Cir- 
kowski, Kałużny, Rzepka, Toczek 
(od 85 min. Sieracki), Witkowski, 

Dokończenie na str. 8

przewodniczący Rady Państ­
wa Henryk Jabłoński, czło­
nek Biura Politycznego, se­
kretarz KC PZPR Józef Czy 
rek, prezes NK ZSL — wice­
premier Roman Malinowski, 
przewodniczący CK SD, wice­
premier Edward Kowalczyk, 
członkowie kierownictw sto­
warzyszeń chrześcijan świec­
kich z prezesem Zarzadu 
Głównego ChSS Kazimierzem 
Morawskim, wiceminister o- 
brony narodowej gen. broni 
^Tadeusz Tuczapski.

Przybyli członkowie Radv 
Krajowej PRON z przewodni­
czącym Janem Dobraczyńs­
kim i sekretarzem general­
nym Jerzym Jaskierndą. człon 
kowię Prezydium Stołecznej 
Radv Narodowej, posłowie.

Orkiestra odegrała hymn 
państwowy. Głos zabrał wicp-

Dnknńrzpnip ra str 4

Depesze I sekretarza KC PZPR

Poszkodowani górnicy 
pod troskliwą opieką
(PAP) W związku z wypad­

kiem, do jakiego doszło w ko 
palni „Powstańców Śląskich” 
w Bytomiu, I sekretarz KC 
PZPR, premier gen. armii Woj 
ci ech Jaruzelski przesłał de­
pesze kondolencyjne rodzinom 
górników, którzy polegli na 
posterunku pracy, załodze ko 
palni oraz całej braci górni­
czej.

Z największym poświęce­
niem i ofiarnością sprawuje 
opiekę medyczną nad górnika 
mi poszkodowanymi w wy­
padku w kopalni „Powstań­
ców Śląskich” — zespół spec­
jalistów lekarzy, personelu 
medycznego i pomocniczego w 
Szpitalu Górniczym w Byto­
miu. Trzech pacjentów znaj­
duje się w stanie bardzo cięż 
kim, a jeden z nich nadal w 
stanie zagrożenia życia.

W czyjej obronie
o

o

9jie są to przypadki rzad- 
il kie, choć obowiązują w 

tym względzie ostre przepisy: 
nadal w Polsce każdego dnia 
wielu ludzi przybywa do pra­
cy w stanie nietrzeźwym. 
Zgodnie z prawem osoby ta­
kie (jeśli w grę wchodzi przy­
padek nie budzący wątpliwoś­
ci) należy zwolnić z pracy.

Co się w podobnej sytuacji 
— z reguły.— dzieje? Otóż 
zwolniony czuje się pokrzyw­
dzony i wnosi sprawę do te­
renowej komisji odwoławczej. 
Ta zaś uważa za swą powin­
ność branie w obronę pracow­
nika; szuka się uchybień for­
malnych, bywa pomijana ar­
gumentacja przełożonych zwol­
nionego oraz opinia zakła­
du pracy. Zdarza się, iż za- 

’ pada postanowienie korzystne 
■ dla naruszającego zasady dys- 
’ by pliny pracy i ustawę o wy- 
• chowaniu w trzeźwości. Za-
interesowany triumfuje,
jego współtowarzysze pracy

(PAP) Na zaproszenie KC 
PZPR. Rady Państwa i rzą- 
du PRL w poniedziałek przy­
bywa do Polski z oficjalną 
wizytą przyjaźni delegacja nar 
tyjno-państwow a Jemeńskiej 
Republiki Ludowo-Demokra­
tycznej pod kierownictwem sę 
kreta rz.a generalnego KC Je­
meńskiej Partii Socjalistycz­
nej, przewodniczącego Prezy­
dium Najwyższej Rady Ludo 
wej i premiera JRLD Alego 
Nasera Muhammąda.

Jest to pierwsza w stosun­
kach między obydwoma naszy 
mi krajami wizyta na naj­
wyższym szczeblu choć ofi­
cjalne kontakty — minii nie­
dawnych bo od 1970 r. sto­
sunków dyplomatycznych 
są regularne.

JRLD. kraj o powierzchni' 
nieco większej od terytorium 
Polski, leżący na południu 
Półwyspu Arabskiego nad Mo 
rzem Arabskim jest interesują 
cym partnerem, cieszącym sic 
rosnącym zainteresowaniem i

Odznaczenia dla NIK

40 lat na straży praworządność

Dyrektor Delegatury NiK w 
stawicieli

Poznaniu przyjmuje gratulacje przed- 
trzech województw.

Fot. „Głos” (2) R. Królak

INFORMACJA WŁASNA

Rodowód dzisiejszej Naj­
wyższej Izby Kontroli sięga 
co prawda okresu międzywo­
jennego, ale dopiero przed' 
czterdziestu laty.nadano jęj 
kształt instytucji stojącej na 
straży prawidłowości dyspo­
nowania społecznym dobrem- 
Będąc samodzielnym organem 
państwa, na zlecenie Sejmu

W. Jaruzelski przyjął H. J. Vogla

Poszanowanie realiów terytorialnych 
podstawą bezpieczeństwa w Europie
(PAP) 10 listopada 1 sekre­

tarz Komitetu Centralnego 
PZPR gen. armii Wojciech 
Jaruzelski przyjął przewodni­
czącego frakcji SPD w Bun­
destagu — Hansa Jochena Vo 
gła, który przebywa w Pol­
sce wraz z delegacją frakcji 
na zaproszenie Klubu Posel­
skiego PZPR.

i administracyjnej aparatu 
państwowego oraz przedsię­
biorstw.

Poznańska Delegatura NIK 
działa w województwach ko- 
.nińskin£ pilskim i poznań­
skim. W ostatnim okresie do­
starczała ona podstawowych

Dokończenie na str. 4

acji w RFN j na tym tle'po­
litykę SPD. Mówiąc o stosun­
kach między Polską a RFN 
podkreślił, iż podstawę pro­
cesu normalizacji wzajem­
nych stosunków stanowi nie­
zmiennie układ z 1970 r., w 
zawarciu którego decydujący 
wkład ze strony RFN miała 
SPD. stojąca konsekwentnie

Dokończenie na str 4

ławcze i sądy będą decydo­
wały, kto i gdzie ma być za­
trudniony — stwierdził na 
XVII Plenum KC PZPR ro­
botnik Huty Miedzi „Legni­
ca”, Jan Osuch. I zapytał, 
czy prawo broni u nas rów­
nież złych pracowników?

Być może kwestia ta nie 
została właściwie sformułowa­
na, prawo bowiem musi być 
jednakie dla wszystkich. Lecz 
jest sprawą nader istotną, jak 
obronę pracowniczych intere­
sów się rozumie. Sądzę, .że 
przede wszystkim trzeba bro­
nić zespoły pracownicze — 
przed osobnikami, naruszają­
cymi regulaminy pracy, dys­
cyplinę,. bądź dobre obyczaje.

Zdarzają się'przypadki nie­
sprawiedliwego postępowaniu 
dyrekcji zakładów pracy wo­
bec podległych im ludzi.'Sły­
szy się jednak częściej — i to 
nie od wczoraj — że nader 
trudno zwolnić kiepskiego pra­
cownika. W czyim interesie 
tak się dzieje — oto jest py­
tanie.

WIESŁAW PORZYCKI

Hans-Jochen Voigeł przed­
stawił niektóre a-spekty sytu­

uznają, że „nie warto było z 
Iksińskim zaczynać”, a dyrek­
cja przedsiębiorstwa, albo in­
stytucji — skierowuje sprawę 
do sądu pracy, by tam docho­
dzić swoich racji. Z podob­
nym zresztą niekiedy skut-

odG^OSy
IHIlinimillllllll

kiem jak przed obliczem te­
renowych komisji odwoław­
czych.

Wygląda na to, że w dą­
żeniu do zapewnienia możli­
wości obrony pracownikom, 
pozbawianym zajęcia —prak­
tyka poszła zbyt daleko; że 
niejednokrotnie ciężkie naru­
szenie dyscypliny uchodzi 
płazem, co wywiera fatalny 
wpływ wychowawczy na oto­
czenie osoby, której -to doty­
czy. „Niedługo komisje odwo-

uznaniem na arenie między­
narodowej. W polityce zagra­
nicznej JRLD kieruje się za­
sadami niezaangażowanja. u- 
dziela poparcia ruchom' naro­
dowowyzwoleńczym i dąży 
do rozwijania współpracy 
ze wszystkimi państwami. 
JRLD konsekwentnie repre­
zentuje stanowisko potępiające 
imperializm amerykański i sy 
jon izm ' ,

Jako państwo, które opiera 
doktrynę ustrojową na założe­
niach marksizmu Jemen Po­
łudniowy łączą szczególnie ży 
we i serdeczne więzi z kra­
jami socjalistycznymi.

Dzisiaj Polskie Radio i Te­
lewizja w programach pierw 
szych przeprowadzą o 12.15 
transmisję z uroczystości po­
witania delegacji partyjno— 
państwowej Jemeńskiej Repu 
bliki Ludowo-Demokratycz­
nej pod przewodnictwem Ale 
go Nasera Muhammada.

( Rady Państwa dokonuje kon 
troll działalności gospodarczej
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Homilia J. Glempa we Wrocławiu

W 40-lecie powrotu Kościoła katolickiego 
na piastowskie ziemie zachodnie

(PAP) 10 listopada w go­
dzinach wieczornych. w na? 
starszej części Wrocławia — 
na Ostrowie Tumskim — w 
katedrze św. Jana Chrzcicie­
la odbyła się uroczysta msza 
święta inaugurująca obchody 
40-lecia powrotu Kościoła ka­
tolickiego na prastare, piasto­
wskie Ziemie Zachodnie Pol­
ski. Mszę celebrował i wygło­
sił homilię prymas Polski — 
ks. kardynał Józef Glemp. O- 
bok tysięcy wiernych w mszy 
uczestniczy id duchowieństwo 
oraz biiskuipi z metropolita 
wrocławskim arcybiskupem 
Henrykiem Gulbinowiczem

W wygłoszonej homilii pry­
mas Polski przypomniał rolę 
Kościoła w prastarych, piasto­
wskich czasach, w których bi­

Kadra techniczna kaliskiego 
w 40-leciu Polski Ludowej

INFORMACJA WŁASNA
TĄ? minioną sobotę rozpoczę- 
’ ’ ły się tradycyjne, ósme 

już z kolei Kaliskie Dni Tech 
niki, które w bieżącym roku 
przebiegać będą pod rhasłem 
„Kadra techniczna w 40-leciu 
Polski Ludowej'’. Okres ten 
jest okazją do przedstawienia 
dorobku i dokonań kaliskie­

go środowiska technicznego. A 
są one niemałe i znaczące dla 
społeczno-gospodarczego roz­
woju regionu kaliskiego. Rea­
lizując uchwały kolejnych 
kongresów techników pol­
skich kaliskie środowisko 
techniczne, skupione w stówa 
rzyszeniach naukowo-technicz 
nych NOT, zajmowało stano­
wisko wobec najbardziej is­
totnych problemów społecz­
nych, gospodarczych i techni­
cznych, wyznaczając jedno­
cześnie kierunkowe zadania 
dla całego ruchu stowarzysze­
niowego.

Podczas dni techniki (10 — 
18. -XI) odbędzie się tradycyj­
nie szereg konferencji popular 
no-technicznych, pokazów, wy 
staw, spotkań ' środowisko­
wych, narad i sympozjów. 
Przygotowali je między inny­
mi Oddział Wojewódzki NOT, 
komitety miejskie i miejsko- 
gminne NÓT, komitety i ko­
misje problemowe, oddziały i 
koła zakładowe stowarzyszeń 
naukowo-technicznych oraz 
Wojewódzki Klub Techniki i 
Racjonalizacji. Zakres -tematy 
czny tych spotkań wynika 
przede wszystkim z konkret­
nych potrzeb zakładów pracy

Inauguracja VIII Kaliskich 
Dni Techniki odbyła się*  w 
Domu Technika. Przybyłych 
na nią gości oraz przedstawi­
cieli stowarzyszeń naukowo- 
technicznych NOT powitał 
przewodniczący komitetu orga 
nizacyjnego Ryszard Tarnow­
ski. Obecni byli m. in. sekre­
tarz KW PZPR w Kaliszu 
Henryk , Kostrzewa, prezes 
WK ZSL Edmund Jamroży, 

* •)

W dniu 10 listopada 1984 r., w wieku 59 lat zmarł 
towarzysz gen. bryg, dr

TADEUSZ DZIEKAN
kierownik Wydziału Kadr Komitetu Centralnego 

| PZPR, wybitny działacz partyjny i państwowy, czło- 
j nck PPR i PZPR, oficer ludowego WP, wychowawca 

młodych kadr wojskowych i partyjnych.
I . Odszedł od nąs człowiek uczciwy j prawy, żarliwy
I patriota, komunista i wzorowy żołnierz-. Piastował
I wiele odpowiedzialnych stanowisk. Pełnił funkcje zn- 
| stępcy komendanta Wojskowej Akademii Politycznej., 
I zastępcy dowódcy Pomorskiego Okręgu Wojskowego 

oraz zastępcy szefa Głównego Zarządu Politycznego 
Wojska Polskiego.

W uznaniu zasług odznaczony m. in. Orderem Sztan­
daru Pracy I i II klasy oraz wieloma medała^'1. woj­
skowym’ nolsk mj i zagranicznymi.

Cze^ć ■'"" > pamięci!
Komitet Centralny

TV ’r:cj Zjednoczonej Partii Robotnic.cj

skupstwa już w 1000 roku za­
łożono nie tylko w Gnieźnie 
i Krakowie, ale także we Wro 
cławiu i Kołobrzegu. Prymas 
podkreślił, że Kościół odegrał 
wk piastowskim zaraniu Polski 
szczególną rolę w umacnianiu 
państwa, w rozwoju tego kul­
tury. W piastowskim Wrocła­
wiu mary stojącej do dziś ka 
tedry wznoszono 150 lat ,po 
przyjęciu chrztu Polski

Mówiąc o zadaniach Kościo 
la we współczesnbśei prymas 
Józef Glemp przypomniał 
słowa Jana Pawła II wypo­
wiedziane przed rokiem we 
Wrocławiu o potrzebie zau­
fania Opartego na prawdzie 
W życiu codziennym należy 
krzewić miłość i wiarę bez 
nienawiści. < 

sekretarz WK SD Stanisław 
Janiszuk, przewodniczący 
WRN w Kaliszu Janusz Mi- 
chocki, wicewojewoda kaliski 
Józef Gryszka. zastępca sekre­
tarza 'generalnego NOT Jadwi 
ga Czerwińska.

Cele i zadania tegorocznych 
Dni Techniki przedstąwił ze­
branym prezes Rady Woje­
wódzkiej Naczelnej Organiza­
cji Technicznej w Kaliszu 
Zdzisław Suliga.

Uroczystym akcentem inau­
guracji było wręczenie naj­
bardziej aktywnym technikom 
i inżynierom odznaczeń pań­
stwowych, stowarzyszenio­
wych i regionalnych. Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzę 
nia Polski udekorowano Kazi 
mierzą Markowskiego.

Rozstrzygnięto również 
współzawodnictwo NOT „za 
wybitne osiągnięcia w dziedzi 
nie techniki” za 1983 rok. Na 
grodę I stopnia otrzymał zes­
pół autorski Norbert Danisz, 
Kazimierz Błaszczak, Waoław 
Kudrycki, Roman Skibiński, 
Edmund Urbanik i Kazimierz 
Żmijewski, z Fabryki Płyt 
Wiórowych w Wieruszowie za 
opracowanie, które pozwoliło 
wyeliminować importowane 
żywice akrylowe w produkcji 
sztucznych okleili i żastąpie- 
nie ich surowcami krajowy­
mi Nagrody II stopnia otrzy­
mały zespoły techniczno-inży- 
nierskie z Jarocińskiej Fabry­
ki Obrabiarek „Jafo”, Zakła­
dów Sprzętu Mechanicznego 
„Ursus” w Ostrowie oraz Za­
kładów Automatyki Przemysłu 
wej „Mera-Zap” w Ostrowie. 
Natomiast do wyróżnienia na­
grodą wojewody kaliskiego 
zakwalifikowano opracowanie 
zespołu z koła zakładowego 
Stowarzyszenia Inżynierów i 
Techników Komunikacji przy 
Zakładach Naprawczych Tabo 
ru Kolejowego w Ostrowie, 
dotyczące odzysku . chlorku 
cynku i uwolnienia ścieków i 
substancji toksycznych, (msj)

Posiedzenie Kofnisji Prawa i Praworządności KC PZPR

Właściwe stosowanie prawa 
służy socjalistycznej demokracji

(PAP) — Pmblęmy zapobie 
gania i zwalczania najgroź­
niejszych przestępstw gospo­
darczych i kryminalnych w 
okresie trzech kwartałów br. 
ocęniła na posiedzeniu 10 li' 
stooąda Komisja Prawa i -Pra 
worządności KG PZPR. W 
obradach, które prowadził jej 
przewodniczący członek Biu­
ra Politycznego sekretarz KC 
PZPR Mirosław Milewski, 
wziął udział zastępca członka 
Biura Politycznego KC PZPR, 
minister obrony narodowej 
gen. armii Florian Siwicki 
Omawiano także zadania w 
dziedzinie edukacji prawnej 
społeczeństwa. Komisja zazna­
jomiła się z informacją o sta­
nie prac legislacyjnych -nad 
projektem ustawy n ustroju 
sadów powszechnych oraz o 
działalności ławników ludo­
wych w sądach

Po raz kolejny komisja pod­
jęła istotne zagadnienia sku­
tecznego przeciwdziałania i eli 
minowania przestępczości go­
dzącej w ład ; porządek publi­
czny. w bezpieczeństwo oby­
wateli. ich mienie własność 
społeczną. Zaostrzenie walki 
z przestępczością. przynosi 
pierwt-ze. odczuwalny już e-

24 listopada w kopalni „Szombierki” w Bytomiu

Ogólnopolskie spotkanie związkowców
kowych oraz 30 wojewódzkich(PAP) W Domu Związków 

Zawodowych zebrała się na 
kolejne posiedzenie 10 listo­
pada grupa inicjatywna zaj­
mująca się przygotowaniem 
ogólnopolskiego. spotkań ia 
z wi ą żk ów za wodo w yc h. J alk 
po in for mo wali d zien n ika r ze 
na spotkaniu prasowym przed­
stawiciele kierownictwa gru­
py inicjatywnej — ustalono 
termin ogólnopolskiego snolka 
nia na 24 listopada - br-, w 
kopalni „Szombierki” w By­
tomiu. Zaprezentowali oni rów 
nież podstawowe dokumenty, 
które będą przedmiotem dy­
skusji na bytomskim spotka­
niu oraz najbardziej charakte­
rystyczne opinie uczestników 
posiedzenia.

Akces do grupy inicjatyw- stać sie w żadnym razie „Wla­
nej zgłosko dotąd 99 ogólno- ązą” lub aparatem dećydują- 
kraiowych organizacji z>wiąz- jacym.

Delegacja z Briańska opuściła konińskie
(Inf. wł.)Z pięciodniową wizytą przebywała w wojewódz­

twie konińskim trzyosobowa delegacja Komitetu Obwodo­
wego Towarzystwa Przyjaźni Radziecko—Polskiej z Briań­
ska na czele ze Stanisławem Fominem, wiceprzewodniczą­
cym Komitetu Obwodowego TPRP. W trakcie pobytu go­
ście zostali przyjęci przez. I sekretarza KW PZPR Lecha 
Ciupę, wzięli udział w spotkaniu inaugurującym obcho­
dy 67 rocznicy Rewolucji Paźdizierniikowej oraz uroczystym 
koncercie, złożyli wiązanki kwiatów pod pomnikiem 
wdzięczności żołnierzom Armii Radzieckiej w Koninie. De­
legacja zwiedziła w. trakcie wizyty Koło i Orchowo, koniń­
ski „Polanex” oraz odkrywkę węgla brunatnego „Lubstów”. 
Goście złożyli również wizytę w Konsulacie Generalnym 

IZSR.R w Poznaniu, pes)

Obchody Rewolucji Październikowej
(Inf. wł.) Koncert, który odbył się w minioną sobotę w 

Wojewódzkim Domu Kultury w Koninie był kulminacyj­
nym punktem obchodów 67 rocznicy Rewolucji Październi­
kowej na terenie województwa. Na uroczystość przybyli: I 
sekretarz KW PZPR Lech Ciupa, prezes WK ZSL Piotr Choj­
nacki, przewodniczący WK SD Mikołaj Kołodziejczak, wo­
jewoda Edward Brzęczek, przewodniczący WRN Zenon Ja- 
kubowiak. Obecni byli zasłużeni działacze ruchu robotni­
czego, kombatanci II wojny światowej, przedstawiciele or­
ganizacji' społecznych, mieszkańcy województwa.

Znaczenie Rewolucji Październikowej w dziejach 'świata 
scharakteryzował wiceprzewodniczący ZW TPPR Jerzy Bar- 
tecki. W koncercie wystąpił Państwowy Zespół Pieśni i Tań­
ca z Riazania, propagujący w kraju i za granicą folklor 
swojego regionu, (les)

fakty — zaznaczono w dysku­
sji. Wzrost liczby ujawnionych 
w bt. przestępstw to także 
rezultat nasilonych działań 
organów ścigania. A • jednak 
— wskazywano — w społecz­
nym odćzuciu zagrożenie prze 
stępczością nadal nie maleje.

Jak wynika z informacji 
przygotowane! przez prokura­
turę w br-. do końca wrześ­
nia wszczęto ponad 306 000 
postępowań karnych. O 10 
procent w^ecei niż w tym sa­
mym okresie rak wcześniej. 
Co 5 dotyczyło przestępstw 
gospodarczych, których liczba 
wzrosła aż ą 30 proc- O po­
nad 3 mdd zł zwiększyły się 
w tym Czasie atlety spowodo­
wane przestępczością osiąga­
jąc niebagatelną kwotę oko­
ło 14 mld zł. - Wzrosła liczba 
spra^ o na jgroźniejsze czyny 
godzące w życie i zdrowie o- 
bywateli. w tym zabójstwa i 
rozboje. Wszczęto dwukrotnie 
więcej śledztw o aferowe za­
garnięcie mienia społecznego, 
więcej było spraw’ o włama- 
nja j kradzieże mienia prywat 
negą.

Skuteczność walki >z prze­
stępczością wymaga — przy­
pomniano w czasie obrad — 

komisji1 w&póMziąłainia, poro- 
zumi ew a wczych, wspólp racy 
Ltp- Działa już pomad 120 o- 
g ó 11 lok r a jo w yc h organ iżac j i
związkowych w struktunze fe 
deracyjnej a we wszystkich 
województwach — komisje 
współpracy. Panuje zgodność 
—- podkreślili członkowie gru 
p-y intajały wiiej - — - poglądów 
ha temat celowości 'powoła-' 
nia ogólnokrajowej między- 
b r an żo we j rep r ezen tac i i zw i ąz 
kawej. Kontrowersje istnieją 
natomiast w sprawie celów, za 
sad i struktury tego rodzaju 
przedstawicielstwa. Większość 
uczestników wyraża opinię, że 
centralna reprezentacja pol­
skich związkowców nie może

sprawnego i energicznego śle­
dztwa i. postępowania sądowe 
go. odpowiedniej represji kar­
nej i konsekwencji w wyko­
naniu orzeczonych kar. Z tych 
skądinąd oczywistych założeń 1 
płyną też wskazania szczegó­
łowe: zaostrzenie dolegliwości 
materialnej wobec przestęp­
ców. wymierzanie sprawcom 
surowszych grzywien i kar fi­
nansowych i zdecydowane P-oz 
bawiąnio ich korzyści mająt­
kowych osiągniętych przez 
przestępcze działanie Sa już 
pierwsze oznaki, iż tak właś­
nie się dziejei

Wiele miejsca w dyskusji 
poświęcono przestępczości prze 
ciwk<>, mieniu społecznemu, 
marnotrawstwu i niegospodar­
ności. Podkreślono potrzebę 
zdecydowanej aktywizacji kon 
troli wewnętrznej działającej 
w przedsiębiorstwach-

Omawiając projekt progra­
mu edukacji prawno-państwo- 

. wej społeczeństwa podkreślo­
no. iż właściwe stosowanie 
prawa i jego przestrzeganie 
zabezpiecza i służy funkcjono­
waniu socjalistycznego, pań­
stwa i demokracji, praworząd 
ności i idei sprawiedliwości 
społecznej.

Stan pielęgniarstwa tematem
posiedzenia Egzekutywy KW PZPR

INFORMACJA WŁASNA
Gdy przed’ rokiem Egzeku­

tywa KW PZPR w Poznaniu 
przyjęła wnioski.w oparciu o 
„Raport o stanie pielęgniars­
twa n>a terenie województwa 
poznańskiego”, na ich podsta­
wie opracowany został przez 
Wydziął Zdrowia. i Opieki 
Społecznej UW harmonogram 
przedsięwzięć real i za c y jn y c h 
Miały one na celu prZede 
wszystkim poprawę sytuacji 
mie s ak anio we j p iel ęg n i a r e k 
lepsze, wyposażenie bazy dy­
daktycznej i internatowej 
średniego szkolnictwa medycz­
nego, rozwiązanie niektórych 
spraw socjalno-bytowych w 
miejscu pracy, jak również 
udoskonalenie systemu bodź­
ców’ materialnych i moral­
nych, wpływających na pos­
tawy pracowników społecznej 
służby zdrowia.
Oceniając realizację przyję­
tych przed rokiem wniosków 
należy stwierdzić, że opraco­
wany na ich podstawie har­
monogram działań uporząd­
kował i skoordynował przed­
sięwzięcia podejmowane przez 
jednostki służby zdrowia wo­
jewództwa poznańskiego. Uda­
ło się poprawić sytuację 
mieś zk an i o w ą piel ęgn i a rek, 
chociaż potrzeby są tu nadal 
bardzo duże ( dotyczy to 
zwłaszcza zakłądów Akademii 
Medycznej). Istotne jest też 
samo zwiększenie zainteresowa 
nia problemami pielęgniarek 
/widoczne mdn. u wielu dyrek­
torów szpitali, którzy starają

„D?scovery“ ro^ies^cia 
satelity wojskowe

(PAP) Załoga amerykań­
skiego wahadłowca kosmicz­
nego Discovery umieściła- w

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje dzisiaj za­
chmurzenie umiarkowane. Tempe­
ratura maksymalna od 2 do 4 
minimalna od minus . 3 do mi-

Na zaproszenie PRON
Przybędą przedstawiciele 
Frontu Narodowego NRD

(PAP) Na zaprószenie Rady 
Krajowej PRON 12 listopada 
przybędzie do Polski delegacja 
Rady Narodowej Frontu Na­
rodowego NRD z orzewodni- 
czącym, członkiem Rady Pań­
stwa prof. dr. Lotharem Kol- 
ditzem. Delegacja spotka się 
z członkami Rady Krajowej 
PRON, przedstawicielami 
władz partyjnych i państwo­
wych naszego kraju; odwie­
dzi także Poznań.

Polsko-maltańskle 
rozmowy gospodarcze

(PAP) W dniach 5—9 listo­
pada przeby wała w Polsce de­
legacja gospodarcza Malty 
pod przewodnictwem amba­
sadora Maurice J. Lubrano. 
Delegacja przeprowadzała roz­
mowy w Ministerstwie Han­
dlu Zagranicznego, resortach 
gospodarczych, w Minister­
stwie Spraw Zagranicznych 
oraz kilkunastu przedsiębior­
stwach handlu zagranicznego.

Delegacja została przyjęta 
przez ministra hand-lu zagra­
nicznego Tadeusza Nestorowi- 
cza. Ómówiono zagadnienia 
dotyczące rozszerzenia wymia­
ny .handlowej między Polską 
i Maltą, w tym również po­
dejmowania wspólnych przed­
sięwzięć

się w sposób nie de! . '■ "W- 
ny lecz konkretny rozwiązy­
wać sprawy, które przedtem 
czekały bezskutecznie na za­
interesowanie władz nadrzęd- , 
nych. Nie zawsze te starania 
przynoszą, na skutek obiek­
tywnych uwarunkowań, pożą­
dane rezultaty, jednak sama 
^wiadomość, ż.e ktoś się zaj-' 
mu je potrzebami pielęgniarek, 
również w ich własnej ocenie; 
jest czynnikiem mobilizują­
cym do pracy.

Złożoność problemó.w pie­
lęgniarstwa wymaga nowych 
impulsów, inspirujących kie­
rownictwo i organizatorów 
służby zdrowia do bardziej 
skutecznych, działań. Należy 
pozyskiwać dla nich różne in­
stytucje i siły społeczne zain­
teresowane poprawą sytuacja 
w dziedzinie pielęgniarstwa 
(m.in. związki zawodowe).

Egzekutywa KW uznała za 
nadal aktualne oceny zawarte 
w ..Raporcie o stanie pielęg­

niarstwa” i przyjęte na ■ ich 
podstawie wnioski. Obecnie 
wskazane jest, aby Wydział 

"Zdrowia i Opieki Społecznej 
UW opracował aneks do przy­
jętego przed rokiem harmono­
gramu, ujmując w nim do­
datkowe przedsięwzięcia i 
kierunki niezbędnych działań.

W czasie piątkowego posie­
dzenia Egzekutywa KW oce­
niła również realizację instruk­
cji KC PZPR w sprawie wy­
sokości i zasao obliczania 
składek partyjnych w woje­
wództwie. (km) 

sobotę rano na orbicie woj­
skowego satelitę łącznościowe­
go Syncom-4. Jest to drugi 
z planowanej serij czterech 
tego typu orbitujących radio­
wych stacji przekaźnikowych.

nus 5 stopni Wiatr umiarkowa­
ny poi u dn io wo-wsch od ni.

Wczoraj o god.zinie 16 zanoto­
wano w Koninie 2, Lesznie 4, 
Kaliszu, Pile 1 Poznaniu 3 stop­
nie. Ciśnienie wynosiło 765,9 mm 
czyli 1024 hPa.

(A 18)

Dziśleiszy serwis inłormocyjny 
opracował Walerian Ignasiak
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No najmłodszym osiedlu winogradzkim 75 lat „Modeny”

Zintegrować mieszkańców Krawiec dla milionów
Osiedle Zwycięstwa w Po­

znaniu,/ zamieszkałe 
przez około 10 000 osób, 

jest najmłodszym osiedlem wi 
nogradzkim. Jeszcze niedaw­
no wznoszono tutaj bloki mie 
szkaine. I chociaż obecnie ro­
boty inwestycyjne w tak zwa­
nej mieszkaniówce zostały 
już zakończone, to jednak 
sporo jeszcze do zrobienia; 
chodzi o inwestycje towarzy­

szące, które — jak to u nas 
zwykle bywa — są mocno 
opóźnione.

fakt, że do poszczególnych 
bloków lokatorzy wprowadzi­
li się stosunkowo niedawno, 
spowodował, że na Osiedlu 
Zwycięstwa nie nastąpiła je­
szcze integracja mieszkańców. 
To z kolei wpływa na prace 
organów samorządowych, dżia 
działających niejako w próż­
ni — na rzecz mieszkańców 
osiedla. Po prostu bez ich 
czynnego udziału, a nawet 
wsparcia. A mimo to organa 
samorządowe Osiedla Zwy­
cięstwa ocenione są najwyżej 
wśród wszystkich pięciu osie­
dli winogradzkich. Tutaj wła­
śnie wyciągnięto wnioski z 
błędów popełnionych wcześ­
niej na innych osiedlach, 
choćby Przyjaźni czy Wielkie­
go Października.

W tym miejscu konieczne 
jest wyjaśn^nie. Otóż bsiedla 
winogradzkie są osiedlami 
spółdzielczymi, wchodzącymi 
obecnie w skład Poznańskiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Winogrady” Spółdzielczość, 
w tym też mieszkaniowa, 
opiera- się na samorządności 
swoich członków. Z każ­
dej jednak rodziny człon­
kiem spółdzielni jest jed­
na osoba i ona tylko ma
wszelkie prawa. w tym
też bycia wybieranym do 
wszystkich organów samorzą­
dowych PSM „Winogrady”.

Natomiast w skład samorzą-. 
du mieszkańców wchodzą 
wszystkie dorosłe osoby (a 
więc nie tylko członkowie 
spółdzielni) zameldowane na 
danym osiedlu i posiadające 
bierne i czynne prawo wybor­
cze do rad narodowych. W 
takim usytuowaniu prawnym 
Pada Osiedla na Osiedlu 
Zwycięstwa jest zarówno or­
ganem samorządu spółdziel­
czego, jak i organem wykon- 
nawczym samorządu mieszkań 
ców.

T ak się rzekło. organa sa- 
morządowe na Osiedlu 

Zwvcinstwi rrn? iin do­
brze. Dotyczy to nie tylko Ra 
dy Osiedla, ale także czterech 
komitetów obwodowych. Nic 
więc dziwnego, że przewodni­
cząc'- rady — Edmund Jur- 
dziński podczas rozmowy z 
dziennikarzem chciał się po­

chwalić niektórymi choćby 
osiągnięciami. Jest ich rzeczy­
wiście sporo jak na warunki, 
w których rada obecnie dzia­
ła.

— W skład Rady Osiedla — 
mówi E. Jurdziński — wcho­
dzi dziesięciu członków. Zbie­
ramy sę przynajmniej raz w 
miesiącu, na nasze zebrania 
zapraszając przedstawicieli in­
nych organizacji społecznych 
działających na osiedlu: 1 se­
kretarza terenowej organizacji 
partyjnej, prezesa koła 
ZBoWiD czy komendanta pla­
cówki O RM (żf Jak dotychczas, 
udało się nam załatwić wiele 
najpilniejszych i najważniej­
szych dla mieszkańców osie­
dla spraw. Przede wszystkim 
przypilnowaliśmy, by jak naj­
szybciej oddany został do 
użytku pawilon handlowy, co 
stało się dwa lata temu. Wy­
gospodarowaliśmy dwa miesz­
kania, w których urządzone 
zostały przychodnie dla dzie­
ci zdrowych i chorych. Wy­
gospodarowaliśmy miejsce na 
parking wzdłuż ulicy Serb­
skiej. a podobny nam się ma­
rzy przy ulicy Lechickiej. Na­
sza rada miała też swój 
współudział w opracowaniu 
koncepcji programowej przy­
szłego osiedlowego domu kul­
tury, Przypilnowaliśmy rów­
nież, by nie rozebrano starej 
willi, która cudem chyba os­
tała się na naszym osiedlu. 
Zaadaptowano ją na przed­
szkole. Nie wspominam już o 
drobniejszych sprawach, jak 
choćby o dodatkowych przej­
ściach dla pieszych wzdłuż 
osiedla, o miejscach wypo­
czynku i zabaw dla dzieci...

Tyle po stronie „ma”. Lecz 
i trudności jest też sporo. Od 
drobnych, choć dokuczliwych, 
jak niedogrzewanie mieszkań, 
okresowe braki cieplej wody 
czy kłopoty z komunikacją 
miejską* — po poważniejsze, 
przede wszystkim braki w in­
frastrukturze. Na osiedlu po­
trzebna jest jeszcze jedna 
szkoła podstawowa i jeszcze 
jedno przedszkole, także żło­
bek oraz kompleks handlowo- 
usługowy WięMkrotn-e wvstę 
powano też (niedawno rów­
nież na sesji Dzielnicowej Ra­
dy Narodowej — Stare Mia­
sto) z propozycją, by na jed­
nym z pięciu osiedli wim- 
gradzkich urządzić stały ko­
misariat MO. Jak dotychczas, 
zespół osiedli wielkości Gne- 
zna pozbawiony jest stałej 
opieki służb porządku pubiicz 
nego. a tymczasem liczba óż- 
norodnych przestępstw wzra­
sta. Niestety, starania te nie 
przyniosły oczekiwanego re­
zultatu.

Radę Osiedla w jej codzien­
nej działalności wspierają in­

ne organizacje, zwłaszcza 
PZPR-owska. Jak twierdzi I 
sekretarz — Bolesław Swier- 
kowski, członków terenowej 
organizacji partyjnej’ nie ora- 
kuje w pracach organow sa­
morządowych czy przy orga­
nizacji różnorodnych imprez 
na przykład z okazji „imie­
nin” osiedla — Dnia Zwycię­
stwa. Także z inicjatywy te 
renowej organizacji partyjnej 
Szkole Podstawowej nr 12 na­
dano imię współtwórcy ludo­
wego Wojska Polskiego — ge­
nerała Zygmunta Berlinga.

'/ astępca kierownika Osie- 
dla Zwycięstwa do 

spraw technicznych — Marek 
Juszczak twierdzi, że spraw­
nie pracującej administracji 
potrzebny jest dobry samo­
rząd. Powiedział dosłownie 
To, co leży w gestu samorzą­
du. a spółdzielnia może wy­
konać, jest wykonywane.

Tymczasem jednak maleje 
aktywność społeczna miesz­
kańców. Zamykają sie oni w 
czterech ścianach swoich mie­
szkań, głusi na wszelkie spra­
wy ogółu a nawet gorzej. Bez 
myślnie lub wręcz z premedy­
tacją dokonują zniszczeń i ie- 
wastacji tego, co ogromnym 
wysiłkiem nielicznych zostało 
zrobione, choćby miejsc osie­
dlowego wypoczynku i placów 
zab w dl > dzieci. Dlaczego tak 
się dzieje?

Z tego, co mówi na ten tt 
mat Maciej Kozik, szef ko­
mórki organizacyjno-samorzą- 
dowej w Poznańskiej Społ 
dzielni Mieszkaniowej ..Wino­
grady", wynotowałem niektó­
re uwagi, godne — jak mi się 
wydaje — upowszechnienia.

Otóż na pięciu osiedlach wi­
nogradzkich grono zaangażo­
wanych działaczy samorządo- 
wych jest niezbyt liczne. To 
zaledwie 200, najwyżej 200 
osób, z których zdecydowana 
większość to ludzie starsi. Na­
prawdę niewielkie jest zain­
teresowanie sprawami spół­
dzielni. Na zebrania przycho­
dzi od czterech do pięciu pro­
cent członków.

— Jako mieszkańców Wino­
gradów — mówi M. Kozik 
— łączą nas miejsce zamiesz­
kania i wspólne kłopoty. Nie 
łączy natomiast, miejsce pracy 
(niemal wszyscy pracują poza 
Winogradami), nie łączy też 
tradycja osiedlowa, ani współ 
ny model tcypoczynku. Tym­
czasem uregulowania prawne, 
zarówno ustawa o systemie 
rad narodowych i samorządu 
terytorialnego: iak i akty pra­
wne naszej spółdzielni, stwa-

Dokończeme na

LESZEK ADAMCZEWSKI

Spośród polskich produ­
centów odzieży, Zakła­
dy Przemysłu Odzieżo­

wego „Modena” należa nie­
wątpliwie do grupy najpopu­
larniejszych. Swiadcza o tym 
zabiegi handlowców przyby­
wających do Poznania po to. 
by kupić tu iak najwięcej 
płaszczy, kurtek, kostiumów. 
Cała kolekc.ia „Modeny” roz­
chodzi sie zwykle w mgnie­
niu oka. I to wcale nie dla­
tego, że w sprzedaży ciągle 
jest za mało towarów. Snoro 
już przecież ubrań spod igieł 
różnych krawców wisi w skle 
nach. nie znajduiac nabyw­
ców. W poznańskie) fabrvce 
szyje się no nrostu wzory 
modne.

Az ••. a. że m?w.e poło­
wa produkcji idz e na rką- 
nort. No. ale gdybv go nie by­
ło. znacznie gorzei przedsta­
wiałyby sie interesy fabryki. 
Kilkunastoletnia współpraca 
z firmami odzieżowymi RFN. 
Berlina Zachodniego i USA 
przyniosła nie tylko wyniki 
wyrnićrne w dewizach. Stwo­
rzyła przede wszystkim moż­
liwość wymiany doświad­
czeń produkcyjnych, zastoso­
wania nowych technologii i 
wzornictwa.

Dzięki temu w „Módenic” 
wymieniono całkowicie ma­
szyny i urządzenia, z których 
zdecydowana większość jest 
importowana z krajów za­
chodnich. Zainstalowano no­
woczesne maszrny szwalnicze 
i prasowalnicze, nozwalaiace 
nie tylko na zwiększenie wy­
dajności. ale nrzede wszyst­
kim na podniesienie standar­
du wyrobów. Z hal produk­
cyjnych znikała tradycyjne 
żelazka., ustępując miejsca 
programowanym urządzeniom 
pozwalającym na odpowied­
nie modelowanie ubrań. Wpro 
wadzenie transportu nodw:e- 
szariego to likwidacja wóz­
ków transportowych i kolej­
nych czynności . wykonywa­

Dudziarz zaprasza

Rozpoczęły się imprezy przypo­
minające o XXX-leciu działalno 
ści Miejskiego Domu Kultury w 
Gnieźnie. Przez cały tydzień 
czynne sq okolicznościowe wy­
stawy, Koncertować będą zespo 
ły folklorystyczne i młodzieżowe. 
Na zdjęciu: Leon Galiński gra­
jąc na dudach zaprasza do od­

wiedzenia Domu Kultury.

Fot. „Głos” - R Królak 

nych dotychczas reczn.e. To 
równocześnie poprawa wa­
runków transportu i przecho­
wywania wyrobów, które aż 
do momentu przekazania 
handlowcom nie znaja pako­
wania. gniecenia, rzucania. 
Nawet w samochodach odby­
wają podróż na wieszakch.

Oczywiście, za wysoka ja­
kość odbiorcy płacą odpowied 
nią cenę. Poznańskie okry? 
cia sprzedawane na rynkach 
zagranicznych cene taka u- 
zyskują.

Około 90 nroc. całego eks­
portu stanowi przerób, czyli 
wykonanie usługi z powierza­
nego materiału i dodatków, 
według określonego wzoru, a 
często i na urządzeniach zle­
ceniodawcy, które ostatecznie 
pozostała w przedsiębiorst­
wie. Z tego rodząiu dochodów 
odpisy dewizowe dla fabryki 
wynoszą 30 proc., nodczas gdv 
orzv sprzedaży ckrvć uszy­
tych z tkanin własnych odąts 
wynosi 20 proc.

W ten sposób ..Modena” u- 
zvskała w roku 1983 nonad 
1 270 000 dolarów, z których 
300 000 przeznaczyła na zakun 
nowoczesnych maszyn, cześć 
na zakun tkanin, z których 
szvć będzie okrycia dla klien 
tów krajowych. Podzieliła sic 
też dewizami z kooperantami 
dostarczającymi tkaniny i do­
datki, a nie mającymi włas­
nych dochodów w ..twardej” 
walucie. Gdv idzie o efektyw- 

, ność produkcji w branży o- 
dzieżowej — poznańska fab­
ryka zajmuje zdecydowanie 
pierwsze miejsce.

W roku bieżącym sprzedaż 
eksportowa będzie * nieco 
mniejsza niż w ubiegłym. Wy 
nika to z du-żego zapotrzebo­
wania na wyroby „Modeny” 
w kraju. Skłaniała do tego 
również mechanizmy ekono­
miczne, które zbytnio eksnor- 
tu nie nreferuła. Fabrvce».bar 
dziej sie opłaca produkować 
na rynek krajowy. Ostatecz­

nie więc w tym roku z 
900 000 sztuk wyprodukowa­
nej odzieży, głównie płaszczy 
— 600 000 trafi do sklepów.

Czy Poznań korzysta z ‘te­
go. ze fabryka działa właśnie 
na tym terenie? Spora część 
produkcji sprzedawana jest 
odbiorcom miejscowym. Na 
przykład na niedawnych gieł 
dach, gdy oferowano kolekcje 
wiosenno-letnia na rok 1985 
— 30 000 sztuk odzieży kupił 
handel poznański. Nie licząc 
tego, co ..Modena’’ sprzeda w 
swoim, sklepie fabrycznym 
nrzv Placu Wielkopolskim. 
Ma on tak duże powodzenie 
wśród klientek, że być moż£ 
już wkrótce trzeba będzie u- 
ruchomić w Poznaniu dr.ugi 
taki sklen na Jeżycach.

Dzisiejsza „Modena” w ni­
czym nie nrzvnomina zakła­
du otwartego przed 75 latv w 
budynku no dawnvch kosza­
rach. Szvto tam wówczas mun 
durv dla pruskiej armii. Nie 
zatraciła swego charakteru 
także ,w okresie międzywojen 
nym. Już wówczas bvla miej­
scem nracv załogi skonsolido­
wanej. świadomei swei roli. 
W pierwszym roku niepod­
ległości państwa powstała tu 
organizacja PPS. Zawiązała 
się też kasa pośmiertna, ka­
sa oszc zędnościown-pożyczko- 
wa. Otwarto żłobek, bibliote­
ko. a w 1929 roku założono 
snóldzielnie spożywców.

Chociaż życiorys fabryki li? 
czv już trzv ćwierćwiecza, 
nigdy n e była ona tak mło­
da jak obecnie. Z tamtych 
czasów pozostały jedynie pnu" 
rv fabryczne. Młoda załoga, 
przeciętna wieku 30-32 łata, 
której nonad 80 nroc. stano­
wią kobiety, łest gwarancja 
stabilności i dobrej wvdajnoś 
ci. Warunki te decyduia rów 
nocześnie o trudnościach wy

Dnknńna Str *

DANUTA MARCINKOWSKA

czasie trag cznych i krwawych wydarzeń 
W Rewolucji Październikowej Sergiusz Pro- 

kofiew, me mogąc ich zrozumeć > zaak­
ceptować, chronił się przed mmi w krainie mu. 
zyki, i to muzyki dawnej — klarownej, pogod­
nej i beztroskiej muzyki Haydna i wczesnego 
Mozarta, nawiązując do niej tworzy wtedy 
swoją Symfonię „klasyczną”, swój nierealny, 
cudownie uporządkowany świat dźwięków, tak 
kontrastujący z chaosem i dramatyzmem o- 
wych dni. Po raz drugi psychiczno-muzyczny 
azyl jest dla Prokofiewa niezbędny w latach 
II wojny światowej. W szczególnej wewnętrz­
nej izolacji, do której nie miały dostępu prze- 

z rażające wieści* i myśli, powstaje balet „Kop­
ciu,szek” — pogodno opowieść d ziszczonych 
marzeniach, o szczęściu i sprawiedliwości, o 
zwycięstwie dobra nad złem. I tym razem się 
ga kompozytor do tradycji — nowe dzieło po­
siada formę klasycznego baletu, z klasyczny­
mi „numerami”, w których, jak pisał sam Pro­
kofiew, tancerze mają „możność w dostatecz­
nym stopniu potańczyć i pokazać swoją sztu­
kę”.

Tę skromną wypowiedź kompozytora uzu­
pełnić można' słowami pierwszej wykonawczy­
ni. „Kopciuszka”, wielkiej Haliny Ułanowej, 
która we wspomnieniach pisze, że muzyka ba. 
letowa Prokofiewa dyktuje władczo aktorowi 
(nawet w najdrobniejszych szczegółach), jak 
ma się zachować na scenie! Cechy łe w po­
łączeniu z walorami czysto muzycznymi par­
tytury spowodowały, że „Kopciuszek” zrobił 
szybką i wielką karierę — w ciągu kilku <at 
wszedł w repertuar największych teatrów i 
zespołów baletowych świata — nie mów.ąc 
już o radzieckich, warto wspomnieć o Teatrze 
La Scala w Mediolanie, czy Covent Garden 

w Londynie (Sadler's Wells Bailet 1948, The 
Royal Bailet — 1965), zainteresował najwy­

bitniejszych choreografów (np. Fryderyk Ashton) 
i najsłynniejszych tancerzy (np. Margbt Fon- 
teyn). Dla wszystkich był okazją do wirtuozów, 
skiego popisu na kanwie wspaniałej muzyki 
i w korelacji ze wzruszającą, zawsze aktualną 
w swej głębokiej warstwie wyrazowej fabule

W Polsce „Kopciuszek” zrealizowany został 
w operach: Śląskiej, Bałtyckiej, Warszawskiej 
i dwukrotnie we Wrocławskiej. Publiczność Po.

TEATR

Spektakl na miarę szkoły
znania ma okazję poznać ten balet dopiero 
teraz. Szkoda, że dopiero teraz, a me np. w 
okresie, gdy zespół baletowy pod kierownic­
twem Emila Wesołowskiego był organizmem 
prężnym, dużym i pięknie rokującym. Nie wąt 
p.ę, że wykonany wówczas balet Prokofiewa, 
mógł przysporzyć wiele splendoru Teatrowi ,m 
Stanisława Moniuszki, o także zająć poczes­
ne miejsce w historii „Kopciuszkowych" reali­
zacji. Nie wątpię również, że nie do pomy­
ślenia byłoby wówczas zastąpienie orkiestry 
taśmą magnetofonową, mimo nawet najbar­
dziej wymyślnych, humanitarnych uzasadnień! 
Bo przecież Teatr ten walczył o miano Wiel­
kiego — o noblesse obligel Można o nawet 
trzeba by wtedy również skorzystać ze Szko­
ły Baletowej, oczywiście w miarę możliwości 
technicznych młodych tancerzy, ale według za­
sady równania w górę!

Tymczasem 27 X br. otrzymaliśmy wersję 
„Kopciuszka” na pewno nie na miorę Teatru 

Wielkiego (chociaż pod tą firmą odbyła się_ 
premieraT i nie w takim kształcie w jakim 
powinno poznawać się nowe dzieło. Cierpkie to 
słowa, ale cóż, to właśnie Teatr poznański 
przyzwyczaił nas do wysokich stawianych so. 
bie wymagań artystycznych i do realizacji, w 
których nie było cienia lekceważenia sztuki 1 
publiczności.

Ostatnią premierę w gmachu pod Pegazem 
potraktować należy jako jako spektakl Szkoły

Baletowej przy współpracy Teotru Wielkiego 
— (przy zastosowaniu takiego manewru psy­
chologicznego nie będzie rozczarowań, a zro­
dzić się nawet mogą odczucia i oceny pozy­
tywne). Wskazuje na to zarówno układ cho­
reograficzny i jego stopień trudności, dostoso­
wany do szkolnych umiejętności technicznych, 
jak i obecność no scenie głównie młodzieży, 
bardziej lub mniej zaawansowanej w swej przy­
szłej profesji (7 solistów i cały corps de bal- 
let, realizujący wszystkie grupy taneczne: Gw a 
zdy, Karzełki, Arabowie, Dworzanie, Szewcy, 
Dostawcy, Pory Roku!). W tej sytuacji ładnym 
gestem Teatru było „wypożyczenie" dziesięcio­
ro solistów, zadbanie o piękne stroje (projek­
tu Barbary Wolniewicz) dla wszystkich, o od­
powiednio poważną a bajkową scenograf ę 
(Zbigniew Bednarowicz), a także udostępnie­
nie zaplecza technicznego z pozostawiającą 
wiele do życzenia aparaturą elektroakustycz­
ną (zamiast orkiestry).

Choreografia Władimira Butanowa, determi­
nowana możliwościami młodych wykonawców, 
była czytelna w rysunku i w miarę efektow­
na, ale wydaje się, że dla solistów Teatru 
układy mogiy być bardziej oryginalne i popi­
sowe; chociażby dla Kopciuszka, tańczonego 
przez Eugenię Pisarczyk, tancerkę pełną "Wdzię­
ku i o znacznych możliwościach i umiejętno­
ściach technicznych. Z jej koleżanek wyróżnia­
ła się Jolanta Dybuś, a także Ewa Pawlak, 
które w charakterystycznych rolach obu' Sióstr 
miały pewnie większy wpływ na kształt cho­
reograficzny realizowanych przez siebie posta­
ci. '

Dla Państwowej Szkoły Baletowej przygoto­
wanie prokofiewowskiego baletu było zapewne 
wielkim wysiłkiem, ale też uwieńczone zosta­
ło sukcesem, który w procesie dydaktycznym 
zajmie znaczące miejsce i procentować będz>e 
w bliższej i dalszej przyszłości. Była to też o- 
kazja do zaprezentowania najzdolniejszych wy­
chowanków, z których największą radość mi­
łośnikom baletu sprawili: Stefan Żeromski, wy­
stępujący w roli Księcia i Piotr Jung jako 
Błazen. Jeżeli nic nie zakłóci toku ich szkol­
nej pracy, będzie • z nich pociecha, są utalen. 
towani, posiadają dużą sprawność techniczną, 
skoczność.

Patrząc w ten sposób na poznańskiego „Kop­
ciuszka”, przy zachowaniu oczywiście wszel­
kich proporcji, można odnieść sporo satysfak­
cji, zachwycać się roztańczonymi dziećmi, moź. 
na wreszcie, a nawet trzeba pogratulować 
spektaklu, ale tylko Państwowej Szkole Bale­
towej.

TADEUSZ SZANTRUCZEK

PS. przy wykorzystj^anlu publicznym nagrań, 
już nie do grzeczności ale do obowiązków należy 
podanie do wiadomości czyje one są. Informacji 
tej — niestety — w programie nie znalazłem.
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Wizyta delegacji partii BAAS

Wszechstronny rozwój przyjaźni 
narodów Polski i Syrii

Oświadczenie H. Kohla na kongresie odwetowych ziomkostw wschodnioniemieckich

Problem niemiecki pozostaje otwarty
(PAP) 10 listopada I sekre­

tarz KC PZPR, gen. armii 
Wojciech Jaruzelski przyjął 
przebywającego w Polsce na 
czele delegacji syryjskiej 
członka kierownictwa narodo­
wego Socjalistycznej Partii 
Odrodzenia Arabskiego Moha- 
mada Dżabera Badżbudża.

Syryjski gość poinformował 
I sekretarza KC PZPR o ak­
tualnych problemach działal­
ności partii BAAS w swym 
kraju oraz przekazał osobiste 
pozdrowienia od szefa partii 
BAAS i prezydenta Syrii, Hą,- 
feza al Asada.

Wojciech Jaruzelski wyraził

Poszanowanie realiów terytorialnych 
podstawą bezpieczeństwa w Europie

Dokończenie ze str, 1 
na gruncie poszanowania re­
aliów politycznych i 
riąlnych w Europie jako trwa 
lei podstawy i bezpieczeństwa 
na naszym kontynencie.

Wojciech Jaruzelski omówił 
sytuację sip o ł e c zno -gospod a r - 
cza i polityczną w kraju, oraz 
wysiłki zmierzające do umoc­
nienia państwa oraz roizwojy. 
socjalistycznej demokracji we 
wszystkich dziedzinach życia 
krą im

Podczas spotkania omówio­
no również problemy sytuacji 
międzynarodowe j • Po dkreślo- 
no potrzebę intensyfikacji 
poszukiwania dróg i rozwią­
zań wiodących do umocnienia 
b ezp i ec zeńs twa m iędizyn arodo- 
wego i pokojowej współpra­
cy państw niezależnie od ich 
u s t ro j ów sp oł ec zno -poili tycz­
nych. Stwierdzono w związ­
ku z tym. iż należy dokładać 
wszęlkich wysiłków w „celu 
powstr z y m aniia niebezp leczne j 
dla świata i Europy tendencji 
do. jakościowego i ilościowe­
go wzrostu zbrojeń, czego do 
wodeim — jak podkreślił Woj 
ciech Jaruzelski — stała się 
instalacja nowych rakiet w 
niektórych państwach Europy 
zachodniej, oraz w celu za-

Zawieszenie rokowań 
libańsko-izraelskich

(PAP) Rząd libański posta­
nowił wstrzymać wojskowe 
rokowania z Izraelem jakie 
pod egidą ONZ zaczęły się w 
obiegły piątek w kwaterze 
głównej sił1 rozjemczych ONZ 
(FINUL) w położonej na po­
łudniu Libanu miejscowości 
Nakhura.

Bezpośrednim powodem sta­
ło się aresztowanie przez po­
licję wojskową Izraela jede-

I ZMYŚLENIA 

SIĘGANIE PO PRYMAT

Wydarzenia sprzed czter­
dziestu laty jakby coraz szyb 
ciej odchodzą w przeszłość. 
Kto dzisiaj pamięta, iż Japo­
nia miała w roku 1944 armię, 
liczącą 8,2 milonów żołnie­
rzy?

Gdy Kraj Kwitnącej Wiśni 
kapitulował w roku 1945 — 
tamtejszy przemysł zbrojenia 

•Wy uległ rozpadowi. Ten stan 
rzeczy utrzymał się wszakże 
jedynie lat dziewięć. Bowiem 
już w roku 1954, w związku 
z powołaniem, s ł zbrojnych, 
nazwanych „siłami samoobro 
ny”, w Japonii rozpoczęto 
montowanie różnych rodza­
jów .broni pochodzenia ame­
rykańskiego — z samolota­
mi . włącznie. -j

Jak się mają sprawy obec 
nie — o tym doniosła nie­
dawno agencja Reutera: prze 
mysł japoński wytwarza no­
woczesny (a być może naj­
nowocześniejszy na świecie) 
sprżęt bojowy. Wprawdzie 
tamtejsze fabryki ' zbrojenio­
we nie są — w zestawieniu

pcljie poparcie dla walki naro 
du syryjskiego przeciwko eks- 
pansjonistycznej polityce Iz­
raela i popierających go sił 
imperializmu, szczególnie ame 
rykańskiego.

I sekretarz KC PZPR pod­
kreślił wagę i znaczenie pod­
pisanego w trakcie wizyty de 
legacji syryjskiej w Polsce pro 
tokołu współpracy międzypar­
tyjnej pomiędzy Polską Zjed­
noczoną Partią Robotniczą i 
Socjalistyczną Partią Odrodzę 
nia Arabskiego dla dalszego, 
wszechstronnego rozwoju wię­
zów przyjaźni narodów Pol­
ski i Syrii.

pewnienia atmbsfery ulailwia- 
ią.cej rozmowy i osiąganie 

teryto- ’ konkretnych porozumień roz-
brojeńi<2.wych zarówno w sika­
li regionalnej jak i świato-
wej.

W spotkaniu uczestniczył 
członek Biura Politycznego, 
sekretarz KC .Kazimierz Bar- 
cikowski.. Obecny był także 
Horst Roeding ambasador Re 
publik; Federalnej Niemiec.

10 bm. dobiegła końca ofi­
cjalna wizyta w Polsce dele­
gacji frakcji SPD w Bunde­
stagu z przewodniczącym fra 
kcji i wiceprzewodniczącym 
SPD Hansem Jochenem Vo- 
glem.

Tego dnia odbyło się spot­
kanie H. J. Vogla z dzienni­
karzami krajowymi i zagra­
nicznymi' Poinformował on o 
celach swej wizyty w Polsce, 
która — jhk stwierdził — słu­
żyć ma pomniejszaniu trudno­
ści we wzajemnym zrozumie­
niu. Z tego elementu — po­
wiedział — nie można zrezy­
gnować. jeśli chce się zabie­
gać o trwały pokój w Euro­
pie. Wyraził przekonanie, że 
Polska nodejmie aktywne dzia 
łąnia na europejskiej scenie 
polityczpej. w interesie poko­
ju i odprężenia. (PAP) 

nastu działaczy i przywódców 
szyickiej organizacji AM AL 
operującej na południu Liba­
nu na obszarach okupowa­
nych.

Rokowania te mogą być 
jednak' wznowione pod wa­
runkiem, iż Izrael wypuści 
więźniów na wolność i wstrzy­
ma się od dalszych tego ro­
dzaju kroków, które wskazu­
ją na stałą część torpedowanie 
rozmów

z państwami Zachodu — du 
że i dotychczas nie eksportu 
ją swych wyrobów (obowią^ 
zuje jeszcze w tym względzie 
zakaz), niemniej jest to prze 
mysł, dysponujący nader no 
wo-czesną technologią i na7 
wskroś nowoczesnymi kon­
strukcjami.

Obecnie Japończycy produ 
kują samodzielnie amerykań 
skie myśliwce F-15 „Ecgle" 
oraz rakiety „Hawk", „Spar- 
row" i „Sidewinder", odpala 
ne z ziemi, z wody, a także 
z samolotów. Jednakże we­
dług informacji, pochodzą­
cych z tokijskiego Urzędu do 
spraw Obrony, japoński prze 
mysł zbrojeniowy przygoto­
wuje „superczołg”, bijąćy 
technicznymi rozwiązaniami 
dotychczas znane modele za 
chodnie; równolegle pracuje 
się nad udoskonalonymi mo­
delami rakiet ziemia—woda, 
a także nad nowym typem 
silnika samolotowego.

Zważywszy osiągnięcia ja­
pońskiej myśli technicznej (w 
tym — elektroniki), nie spo­
sób wykluczyć, iż państwo 
Wschodzącego, Słońca uzy­
ska prymat w zbrojeniowym 
przemyśle zachodniego świa 
ta. Może to być brzemienne 
w skutki.

CYKLOP

(PAP) Przemawiając 10 lis­
topada na kongresie odweto­
wych, zjomkostw wschodnio­
niemieckich w Bonn, kanclerz 
RFN — Helmut Kohl oświad 
czył, iż uważa nadal problem 
niemiecki ża otwarty zarówno 
„z politycznego jak i prawne­
go punktu widzenia”.

Kohl powiedział, że choć 
„zjednoczenie Niemiec nie znaj 
duje się obecnie na porządku 
dziennym polityki światowej, 
przezwyciężenie obecnego po­
działu Niemiec jest celem, któ 
ry nadal przyświecać będzie 
polityce Republiki Federal­
nej”.

Uważąmy to za progiem dłu 
gofalowy, który może być 
rozwiązany jedynie w ramach 
ogólnoeuropejskich — stwier­
dził Kohl, dodając, iż jego 
zdaniem — nie ma to nic 
wspólnego z agresją bądź re- 
wizjonizmem.

Wyrażając zadowolenie z 
możliwości wystąpienia na fo 
rum kongresu ziomkostw 
wschodnioniemieckich, kan­
clerz raz jeszcze podkreślił — 
zasługi organizacji przesiedleń 
czych i ziomkostw w dziele 
odbudowy RFN, wskazując 
jednocześnie na ich „olbrzy­
mią rolę” w kultywowaniu po 
czucia jedności narodu i kul­
tury niemieckiej.

Kohl zapewnił, iż jego rząd 
zdecydowany jest kontynuo­

Agencja „Novosti“ o stosunkach ZSRR — USA

Pora od słów przejść do czynów
Wystąpienia R. Kirchschlaegera i T. W. Młyńczaka

80 lat „Strzechy"
(PAP) Ponowny wybór Ro­

nalda Reagana na prezydenta . 
USA sprawia — pisze komen­
tator polityczny agencji pra­
sowej Nowosti — że znów się 
zaostrza problem perspekty­
wy stosunków radziecko-ąmc- 
rykańskich i uzdrowienia syta 
acji międzynarodowej w ogó­
le. Na krótko przed wybora­
mi w USA radziecki przywód 
ca Konstancin Czernicnko 
stwierdził, że ZSRR (est za do 
brymi stosunkami z USA, a 
doświadczenie wskazuje. że 
mogą one być takimi.

Wyborcy amerykańscy, któ­
rzy oddiali swe głosy na Rea­
gana udzielili mu m.in. swe­
go rodzaju mandatu w spra­
wach polityki zagraniczne! i 
kształtowania stosunków ze 
Związkiem Radzieckim. Na­
stroje narodu amerykańskie­
go. .wynowiedzi polityków, biz­
nesmenów. uczonych, czy 
p rze ds ta w ic i elf d uc ho w i eńs t w a 
w czasie trwania kampanii 
wyborczej dowodzą niezbicie, 
że wyborcy amerykańscy w 
swojei masie bynajmniej nie 
opowiadają się za kontynuowa

40 lat na straży praworządności

wać politykę dialogu i współ­
pracy z wszystkimi sąsiadami 
Republiki Federalnej, wyraża 
jąc jednocześnie nadzieje na 
nowy dialog między Wscho­
dem a Zachodem.

Zabierając głos na tym sa­
mym kongresie, przewodniczą­
cy CSU i premier Bawarii 
Franz' Joseph Strauss przyłą­
czył się do poglądu kanclerza 
na temat otwartego problemu 
niemieckiego.

Dla nikogo nie może być 
żadnych wątpliwości, iż do 
czasu zawarcia układu poko­
jowego, problem niemiecki 
jest i pozostanie otwarty — 
powiedział Strauss.

Tego stanu rzeczy nie zmie­
niają w niczym układy 
wschodnie, zawarte przez 
RFN w latach siedemdziesią­
tych z państwami socjalisty­
cznymi, mimo iż należy ich 
ściśle przestrzegać.

Strauss, który ponownie za­
rzucił — koalicji socjalliberal- 
nej „dyletantyzm” w negoc­
jacjach wokół tekstu tych u- 
kładów, podkreślił, iż rządzo­
na przez niego Bawaria była 
tym krajem związkowym, któ 
ry „zapobiegł szkodom polity­
cznym, mogącym wyniknąć 
dla RFN i Niemiec na skutek 
niewłaściwej interpretacji 
prawnej owych układów”.

W przeciwieństwie do za­
stępcy przewodniczącego par­

nieni przez rząd USA niebez­
piecznej, militarystycznei po­
lityki, za utrzymywaniem na­
pięcia między ZSRR ) USA. 
W zdecydowanej większości 
Amerykanie głosowali, kieru­
jąc • się przede wszystkim po­
koju w ym i oś wi adc zen lam i, o- 
bictnicami rozmów ze Związ­
kiem Radzieckim i porozumie 
nia się co do. kontroli zbro­
jeń. w pierwszym rzędzie ją­
drowych. jakie czynił Reagan 
w końcowym etapie kampanii 
wyborczej-

Ważne jest jednak, aby te­
raz prezydent i jego najbliż­
sze otoczenie odpowiedzieli czy 
nem na podstawowe żądanie 
zarówno Amerykanów, jak w 
ogóle wszystkich ludzi na zie 
mi — żądanie w.yeliminowa- 
nia groźby katastrofy jądro- 
wei, wprowadzenia kontroli 
nad zbrojeniami.

Krócej mówiąc, w Moskwie 
panuję opinia, że pora wre­
szcie przejść od słów do czy­
nów. Przecież słowa o gotowoś 
ci do rokowań, nio wsparte 
konkretnymi działaniami pozo 
stają niestety tylko słowami.

poznańskim Komitecie Woje­
wódzkim PZPR grupy praco­
wników NIK z sekretarzami 
komitetów wojewódzkich, 
przewodniczącymi WRN i’wo 
i e wodami Konińskiego. Pils­
kiego i Poznańskiego. Ucze­
stniczył w nim również czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR Stanisław Kałkus.

Otwierając spotkanie I se­
kretarz KW PZPR w Pozna-, 
niu — Edward Łukasik pod­
kreślił ważność kontroli ja­
ko skutecznego oręża w wal­
ce z przejawami deformacji 
ż^cia społecznego-

O dokonaniach i doświad­
czeniach poznańskiej Delegata 
ry NIK mówił jej dyrektor 
— Józef Adamczyk. Stwier­
dził między innymi, iż wi­
dzi potrzebę stosowania no­
wych metod i form pracy, 
z w iększa j ą cy c h s k u te c znoś ć 
kontroli, oraz zwiększenia li­
czby kontroli sprawdzających 
i badania przyczyn wszystkich 
uchybień.

Zespołowi poznańskich pra- 
coników NIK I sekretarz KW 
w Koninie — Lech Ciupa wrę 
czył honorową odznakę za za­
sługi dla województwa kpniń- 
skiego. Przyznano także od­
znaki za zasługi dla woje­
wództw pilskiego i poznańskie 
go. (dm) 

tii Wolnych Demokratów — 
Uwe Ronneburgera, który 
stwierdził, iż RFN uznaje nie 
naruszalność terytorialną wszy 
stkich krajów europejskich, w 
jej dzisiejszych granicach i 
nie zgłasza żadnych roszczeń 
terytorialnych, deputowany 
do Bundestagu z ramienia 
CDU i przewodniczący stałej 
rady ziomkostw wschodnio­
niemieckich — Herbert Hup- 
ka oświadczył, iż zgodnie z 
jego poglądami „Rzesza Nie­
miecka istnieje nadal w jej 
granicach z 1937 roku, nawet 
jeśli sama nie jest obecnie 
zdolna do działania”.

W 24 godziny po spotkaniu 
Kohla i Straussa z członkami 
ziomkostw wschodnioniemiee- 
kich w Bonn, federalny mini­
ster do spraw stosunków mię 
dzyniemieckich — Heinrich 
Windelen postanowił postawić 
przysłowiową kropkę nad ..nie 
domówieniami” kanclerza, o- 
świadczając, iż „z punktu wi­
dzenia prawa Rzesza Niemie­
cka istnieje nadal w jej gra­
nicach z grudnia 1937 roku”.

Stwierdzając, iż mocarstwa 
zwycięskie ponoszą nadal od 
powiedziałalność „za cało Niem 
cy”, polityk CDU zaznaczył, 
iz o ostatecznym przebtagu 
gianicy mogą zadecydować je 
dynie przyszłe, zjednoczone 
Niemcy.

(PAP) 10 listopada w Wied­
niu odbyły się uroczystości 
jubileuszu 90decia powstania 
najstarszej w Europie organi­
zacji polonijnej — Związku 
Polaków w Austrii „Strzecha”. 
Podczas jubileuszowego koncer 
tu gratulacje złożyli prezy­
dent Republiki Austrii Ru­
dolf Kirschschlaeger oraz za­
stępca przewodniczącego Rady 
Państwa, prezes Towarzystwa 
Łączności z Polonia Zagrani­
czną „Polonia” Tadeusz W. 
Młyńczak- Sztandar związku 
udekorowany zosiał odznacze­
niem ministra kultury i sztu­
ki ..Zasłużony dla kultury 
polskiej”. W części artystycz­
nej wystąpiła serdecznie przy i 
mowana orkiestra kameralna, 
pod dyr. Jerzego Maksymiuka

Uroczystości odbyły się w 
Sali Koncertowej im, Brahm­
sa Towarzystwa Przyjaciół Mu 
zyki w Wiedniu. Przybyłych 
gości powitał prezes „Strzechy” 
Leszek Piasecki, który przed­
stawił historię i dorobek zwią

66 rocznica odzyskania niepodległości
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przewodniczący ' Rady Krajo­
wej PRON, wicemarszałek 
Sejmu Jerzy Ozdowski.

Powiedział on m. in. Naj­
ważniejszymi zadaniami, 
przed którymi stało, młodę 
państwo polskie bvło określe­
nie przyszłego ustroju politv 
cznego, utworzenie jednolitej 
administracji krajowej, usta­
lenie granic i wypracowanie 
właściwej polityki zagranicz­
nej. Tym trudnym zadaniom 
nasz naród podołał i dopro­
wadził do utworzenia jedne­
go organizmu państwowego.

II Rzeczpospolita nie zda­
ła lekcji historii w dziedzinie 
oolitvki polsko-radzieckiej. So 
jusz ze Związkiem Radziec­
kim stał sie dopiero dziełem 
oolskiei lewicy podczas H 
wojny światowej i jest pod- 
stawówym czynnikiem poli­
tyki zagranicznej naszego nań 
stwa w- całym okresie poko­
jowego 40-lecia powojennego.

Dzieło odrodzenia polskie i 
państwowości było "wynikam

Wałki w Salwadorze
(PAP) Od piątku rano w 

rejonie salwadorskiego mia­
sta Suehidtoto, które leży oko 
ło 50 km na północ od sto­
licy kraju, rozgorzały zacięte 
walki między partyzantami, 
którzy, dążyli do zajęcia aglo­

Władze RPA 
odznaczają FJ. Straussa

\
(PAP) Niemałe poruszenie 

w kołach politycznych Bonn 
wywołała wiadomość o przy­
znaniu przewodniczącemu 
CSU i premierowi Bawarii — 
Straussowi najwyższego odzna 
czenia nadawanego cudzoziein 
com przez rasistowski rząd 
Południowej Afryki.

Odznaczenie to wręczył w 
piątek premierowi Bawa.il 
minister spraw zagranicznych 
RPA — Roelof Botha w Mo­
nachium.

Komentując najnowsze wy 
darzenie deputowany do Bun­
destagu z ramienia opozycyj­
nego SPD prof. Ingemar 
Hauchler oświadczył, iż dys­
kredytuje to pozycję rządu fe 
dcralnego wobec całego Trze 
ciego tSwiata.

Prochy I. Gandhi 
rozsypano nad Himalajami

(PAP) W niedzielę rano po 
12 dniach żałoby prochy In- 
diry Gandhi zgodnie z jej os­
tatnią wolą rozsypane zostały 
nad Himalajami.

Rajiv Gandhi rozsypał nad 
źródłem Gangesu część pro­
chów matki Indii, po czym 
samolot skierował się- ku in­
nym rejonom pielgrzymek w 
Himalajach, takich jak Bad- 
rinath, Kedąrmath i Am.ar- 
nath.

aku oraz jegi obecną działal­
ność i związki z Macierzą.

Następnie przemawiał prezy­
dent Austrii Rudolf Kirchschlą 
eger. który powiedział m-in. 
że historia „Strzechy” odawier 
ciedla dzieje Polski i Austrii, 
dwóch europejskich państw i 
narodów które przeżyły wiel­
kie cierpienia, ale które wyka­
zały także wielką wolę somo- 
istnienia.

Zabierając następnie gJos 
T. Młyńczak powiedział m.in.. 
że od chwili powstania związ­
ku, do jego programowych 
zadań należało rozbuidzanie i 
pogłębianie uczuć patriotycz­
nych, kształtowanie świadomo 
ści narodowej umacnianie po 
czucia narodowego Polaków 
zamieszkałych w Austrii. Krze 
widnie wśród społeczeństwa 
austriackiego rzetelnej wiedzy 
o Polsce, k ul ty w o-wa nie oby­
czajów narodowych, nauczanie 
i pogłębianie znajomości języ­
ka polskiego.

pracy wielu światłych i od? 
ważnych ludzi którym różne 
poglądy polityczne nie Drzesz 
kadzalv służyć Polsce w du­
chu porozumienia. Działajac 
w różnych obozach Polacy po 
zostawali braćmi. Można, od 
nich nauczyć się mądrego pa­
triotyzmu, który liczy sie z 
rzeczywistością, rótonocześnig 
ja przekształcając.

Następnie odbvl sie koncert 
muzyki oolskiei w wykona­
niu Warszawskiej Orkiestry 
Kameralnej nod dyrekcją M: 
rosława Ławrynowicza.

☆
11 listopada — w 66 rocz­

nicę odzyskania niepodle­
głości — przy Grobie Niezna­
nego Żołnierza na Placu Zwy 
cięstwa w Warszawie dokona­
no uroczystej zmiany poste- 
runku honorowego. Wieńce 
złożyły delegacje: Rady Kra­
jowej PRON, Ministerstwa Ob 
rony Narodowej, Rady War­
szawskiej ' PRON, członkowie 
organizacji kombatanckich i 
młodzieżowych. (PAP) 

meracji z broniącymi się tam 
siłami rządowymi. Tego sa­
mego dnia partyzanci poinfOr 
mowali, że miasto zdobyli.

W tej sytuacji władze sal- 
wadorskie przerzuciły w rejon 
walk znaczne posiłki wojsko­
we, które po zaciętych wal­
kach przejęły ponownie kon­
trolę nad miastem.

.Dokończenie ze str. 1 
informacji związanych z wd^a 
żaniem i realizacją zasad rei 
formy gospodarczej oraz wy­
konywaniem programów an­
tyinflacyjnych ,i oszczędnoś­
ciowych-

Wyniki kontroli są przeka­
zywane nie tylko dyrekcjom 
przedsiębiorstw, lecz również 
jednostkom nadrzędnym. W 
ciągu trzech kwartałów bieżą­
cego roku opracowano 140 ta­
kich wystąpień pokontrol­
nych, skierowanych do wo­
jewodów. prezydentów miast, 
dyrektorów, i prezesów. Wy- 
miehione w nich uchybienia 
dotyczą najczęściej niewyko­
nywania planów produkcyj­
nych, zlej jakości wyrobów, 
marnotrawstwa. zawyżania 
cen. utrzymywania nadmier­
nych zapasów. Konsekwencje 
służbowe wyciągnięto w sto­
sunku do 99 osób, w tym 23 
dyrektorów, zastępców, głów­
nych księgowych.

Inspektorzy NIK opracowu­
ją również uwagi do sprawoz­
dań wojewodów z wykonania 
plan ó w spo lec zno-gosp odar- 
czych i budżetów. Delegatura 
kontynuuje współpracę z in­
nymi organami kontroli zawo 
do we j i społecznej.

Czterdziestolecie pracy NIK 
było okazją do spotkania w

Bawa.il


Poniedziałek, 12 XI 84
GŁOS WIELKOPOLSKI Str 5

Poznańskie

Zabytki ponad możliwości gminy
Automaty jeszcze sprawne

^Ytkowych obiektów w gmi 
się już ^o^nańskie) me uda
tak SL " D<?bnie hlko patrzeć
jak lada chwila zwalą się mury, kiedyś bar

Są6 DoT,aCU' P°‘«ż«nego w parku 
nad rzeką Dosłownie strach wejść do śród 
dachu^wtep6^ °d daWna jest ^zbawiony 

\ stropy leci do środka de-
czowka. Ą były tu piękne sale. Gdyby zaw­

czasu zabrano się za remont, byłby to piękny
3 sam?tnych’ alb0 ^zniczy, bo D^b 

Wokó^^n kiedy^ • mlejscow°ścią letniskową. 
Wokoł Jeszcze dzisiaj tryskają lecznicze źró- 

, w okiesie okupacji hitlerowcy właś- 
te aSy przywozili na wypoczynek lot-

111K O W.

Dębno leży nad .Wartą. Od parku do sta­
cji kolejowej — zaledwie kilkaset metrów. 
Wymarzone miejsce relaksu, gdybv to wszy­
stko jakoś urządzić. Tylko' kto ma to zro­
bić ?

Sama gmina nie jest w stanie podołać tym 
obowiązkom. Po prostu nie jest stać jej na 
to. I me ma komu zabrać się do prac re­
montowych. Brakuje też materiałów budow­
lanych. Gdyby znalazł się jakiś bogaty pa­
tron, to może któryś z innych obiektów na 
terenie gminy miałby szanse uniknąć losu 
pałacu w Dębnie. Można więc jedynie zapy­
tać Urząd Gminy czy uczyniono wszyslko, 
żeby takiego patrona znaleźć. Bo te obiekty ' 
nie leżą przy ruchliwych trasach i nieznają- 
cym terenu trudno je odkryć.

W tymże Dębnie, w dużo lepszym stanie 
jest piętrowa oficyna, należąca do PGR Cho 
cicza. Zriaczna część pomieszczeń jest wol­
na, ale zaniedbana. W jednym z pokojów su­
szyło się zboże, w innym gniazda uwiły so­
bie kury. Jeden z pokoików pełni funkcję 
jakiegoś biura. Ogólne zaniedbanie widoczne 
jest gołym - okiem. Szkoda tylko, że nie gos­
podarza. Myślę, że nie bardzo jest mu ona 
potrzebna, skoro ją tak wykorzystuje.

Więc młodzież z Dębna i Nowego Miasta 
wyraziła chęć przejęcia obiektu, ale PGR na 
to się nie godzi, bo mogłaby powstać mło-

dzieżowg stanica, umożliwiająca wędrującym 
grupom zatrzymanie się na nocleg. Na razie 
jest jednak tylko brudno i smrodno, a jeśli 
obiekt pozostawi się bez opieki, jego los jest 
przesądzony.

Pozostałości dawnej świetności można zo­
baczyć w zameczku Taczanowskich w Szy- 
plowie. I ten obiekt rozsypuje się. choć w 
części jest jeszcze zamieszkiwany. Wspinając 
się można zobaczyć fragment sali lustrzanej 
albo schodząc do piwnicy — pozostałość po 
dawnym systemie ogrzewczym.

W Boguszynie natomiast oglądam dawny 
pałacyk Ludwika Szczanicckiego, wykonaw­
cy testamentu słynnego generała Henryka 
Dąbrowskiego. Zamieszkują w nim robotni­
cy miejscowego PGR-u, ale pewnie niedługo 
stropy zaozną się walić i kolejny obiekt po­
zostanie tylko w ludzkiej pamięci. Oczywiś­
cie do czasu.

W niektórych wsiach posiadających takie 
walące się zabytki pobudowano w minionych 
latach nowe świetlice. Dzisiaj nie czas rato­
wać róż, gdy płonie las. ale gdyby wówczas 
te środki wydano na remonty, zamiast do 
skromnych architektonicznie świetlic, chodzi­
łoby się dzisiaj do pałaców. O nie dba Wo­
jewódzki Konserwator Zabytków, jeśli za­
mierza się coś w nich przerobić czy zmoder­
nizować, natomiast jego opieki nie widać, 
gdy zabytkowe pałace walą się na potęgę. 
Tak właśnie jak w gminie Nowe Miasto, któ-

W Kaliszu we wnęce budynku pocztowego zainstalowano kilka 
automatów telefonicznych.

Eot, „Glos” — R. Królak

K ubska

Złotówki i całe budynki 
na pomoc szkole

ra samodzielnie nie 
cesowi zaradzić.

Choć mówi się o 
zebraniach, postępu

jest w stanie temU pro-

tych śpiewach na wielu 
nie widać Zresztą, wia­

dze lokalne wcale go nie obiecują, bo wie­
dzą, że jest to ponad siły PGR-owskich bry­
gad budowlanych, nielicznych rzemieślników, 
zajętych budownictwem indywidualnym i 
grubo powyżej możliwości finansowych gmi­
ny. Wszak ochrona zabytków to dzisiaj ko­
sztowne przedsięwzięcie. Ale czy beznadziej­
ne?

JANUSZ BFKAS

W Kaliskiem coraz dłuższa 
staje-się lista zakładów pra­
cy, instytucji, organizacji spo 
łecznych i środowisk zawo­
dowych które odpowiedziały 
na apel PRON o podjęcie Na- 
rddawego Czynu Pomocy 
Szkole. I tak na koncie ko­
mitetu takiego czynu w Os- 
strowie zgromadzono już 18 
min złotych, które Dochodzą z 
wpłat miejscowych zakładów 
— m in. ZŃTK. „MERA-ZAP”, 
..Spomasz”. „Ursus”.

Z kolei Przedsiębiorstwo NIo 
dernizacji Przemysłu Maszy­
nowego „Techma” w Ostrze­

szowie przekazało nieodpłat­
nie Sz/kole Podstawowej nr 2 
dwurodzinny budynek miesz­
kalny. Natomiast kaliscy geo­
deci podjęli się wykonać spo­
łecznie do 1986 roku wszy­
stkie domiary pod inwestycje 
oświatowe. Członkowie Rady 
Nadzorczej Gminnej Spółdziel 
ni w Opatówku oddali na po 
moc szkole należne im diety 
za udział w posiedzeniach ra­
dy oraz zwrócili się z apalem 
do spółdzielców o wyasygno­
wanie na ten cel funduszy z 
podziału czystej nadwyżki.

(misj)

Leszczyńskie

0 swojej tożsamości 
przez fotografię

W Galerii Sztuki Współcze­
snej w Lesznie obejrzeć można 
ciekową • wystawę fotografii Ste 
lana Wojneckiego. Autor, fizyki 
z wykształcenia jest absolwen­
tem poznańskiego UAM. Jednak 
od wielu lat kieruje pracownię 
fotografii Państwowej Wyższej 
Szkoły Sztuk Plastycznych w Po 
znaniu. Jest członkiem honoro­
wym Poznańskego Towarzystwa 
Fotograficznego, posiada tytuł 
Artiste FIAP.

W Lesznie, na wystawie zor- 
ganzowanej przez BWA, a zaty 
lutowanej „Fotografio tożsamo­
ści" eksponowanych jest kilka­
dziesiąt prac. Autor sięgnął w 
nich do korzeni swego rodu. Na 
starych fotografiach obejrzeć 
można obrazy, ' wydarzenia 
sprzed lat, postacie, które już 
odeszły. Lecz jak twierdzi sam 
autor, chciat on wyrazić, siebie, 
swoją takżsamość poprzez te to 
tografie, które wpłynęły na taki 
a nie inny kształt osobowości, 
przyczyniły się do wytworzenia 
postawy i nadal na nią działa­
ją. (jwi)

Regionalne kalendarze 
związane z Gostyniem

Niebawem w kioskach ,.Ru 
chu” na terenie Gostynia i o- 

.kolicy ukażą się w sprzedaży 
zapowiadane kalendarze regio 
nalne, w formie notatników 
zatytułowane „Gostyń na sta­
rej fotografii” i „Zabytki Go 
stynia”.

Podobnie jak wydanego już 
kalendarza ściennego „Wielcy

Od stycznia do końca paź­
dziernika na szosach woje­
wództwa konińskiego wyda­
rzyło się 385 wypadków, w 
których śmierć poniosły 72 
osoby, a obrażenia — ponad 
czterystu użytkowników dróg 
W porównaniu z takim samym 
okresem roku ubiegłego kolizji 
było o 66 mniej, ale pociąg­
nęły za sobą aż o,.,12 ofiar 
śmiertelnych więcej. W dal­
szym ciągu największe zagro­
żenie stawarzają osoby piesze 
i kierujące pojazdami znajdu­
jące się bod wpływem alko­
holu. W wyniku działań 
funkcjonariuszy milicji ujaw­

Konirskie

Alkohol często gubi
kierowców i pieszych

niono w minionych dziesięciu 
miesiącach 3954 kierowców 
będących po kilku przynaj­
mniej ,,głębszych”, zatrzyma­
no 691 praw jazdy; z uwagi 
na zły stan techniczny pojaz­
dów odebrano 2454 dowody 
rejestracyjne. Ponad 6.3 milio­
na złotych zapłacono zaś za

wystawione mandaty.
4 listopada na drogach wo- 

j e wództ w a p r ze p ro wa d żo no 
akcję .,Pieszy . i trzeźwość’’ 
Wykryto 36 pijanych użytkow­
ników dróg, zatrzymano 12 
praw jazdy i dwa razy więcej 
dowodów rejestracyjnych.

(les)

W dniach techniki 
można coś podpatrzeć
Roli kadry technicznej w 

40deciu Polski Ludowej poś­
więcono VIII Kaliskie Dni Te­
chniki zainaugurowane w so­
botę w tamtejszym Domu Te­
chnika- Potrwają, do 18 listo­
pada w różnych miastach i za 
kładach pracy.

Wśród licznych' propozycji 
zwraca uwagę odczyt na te­
mat postępu technicznego w 
gospodarce Ziemi Pleszew.s- 
kiej oraz prelekcja o działal-

ności Wojewódzkiego Ośrodka 
Postępu Rolniczego w Mą^ze 
wie. Inżynierowie ze straży 
pożarnych pokażą najnowszy 
sprzęt w sobotnie południe 
na placu ćwiczeń przy ul. Zu 
brzyckiego w Kaliszu-

Dni Techniki mają służyć 
integracji środowiska techni­
cznego oraz wymianie doś- 
wiadbzeń między poszczegól­
nymi stowarzyszeniami. Efek­
tem imprez powinny być ini­
cjatywy w zakresie doskona­
lenia techniki i gospodarki, 
oszczędności surowców i ma­
teriałów, racjonalizacji im­
portu oraz rozwoju wynalaz­
czości. (bej)

Gostynianie”, edytorami 
wspomnianych kalendarzy są: 
Gostyńskie Towarzystwo Kul 
turalne i Miejsko-Gminny O- 
środek Kultury „Hutnik”. 
Wszystkie trzy ciekawe wy­
dawnictwa są bogato ilustro­
wane i zawierają wiele inte­
resujących materiałów infor­
macyjnych. Zostały one opra­
cowane i zaprojektowane 
przez Henryka Gościańskiego, 
który obok Stefana Jankowia 
ka jest autorem większości 
materiałów informacyjnych i 
duszą całego przedsięwzięcia, 

(mb)

Studenccy dziennikarze maglowali „weteranów"
Wylko studenci potrafią tak „zaliczać” 
* jubileusze. Bez referatów, sprawozdań, 

czy odznaczeń przez trzy dni kończono w 
Boszkowie koło Leszna obchody XV-lecia 
poznańskiego Klubu Dziennikarzy Studen­
ckich, które —'na dobrą sprawę — nie wia­
domo kiedy rozpoczęto.

Najistotniejsze bowiem okazało się samo 
spotkanie obecnych członków klubu z tymi, 
którzy kiedyś ten ruch stworzyli nad War­
tą, nadali mu kształt, a później spoważnie­
li i... pracują w ptasie, radiu i telewizji. 
Byli członkowie KDS przyjechali więc z Je­
leniej Góry i Gorzowa. Bydgoszczy i Gdań­
ska, Warszawy i najliczniej z Poznania. 
Przy wspólnym stole wysłuchano wspomnień 
założycieli KDS-u: Henryka Bylki i Andrzeja 
Skrzypczaka oraz przewodniczących klubu, 
m. in. Janusza Bekasa i Andrzeja Kuźmiń­
skiego. a ńastępnie .potoczyła się wymiana 
poglądów na temat roli studenckiego dzien­

nikarstwa, jego funkcji dla organizacji Zrze 
szenia Studentów Polskich.

Z niepokojem mówiono, że mniej niż daw 
niej jest chętnych do łączenia studiów z 
zabawą w dziennikarstwo. Mniej też widać, 
obecnych członków klubu na łamach prasy 
i antenie radiowej. A to była zawsze dobra 
droga przed podjęciem pracy dziennikar­
skiej, o czym świadczą udane debiuty.

I o tym mówiono na spotkaniu młodych z 
„weteranami”, nie zawsze oczywiście zga­
dzając się z sobą. Inne było przecież środo­
wisko studenckie na przełomie lat sześćdzie­
siątych i siedemdziesiątych, gdy KDŚ two- 

l rzono i obecnie, gdy spogląda się na jego 
piętnastoletni dorobek, wyrażający się choć­
by ponad pięćdziesięcioma wydaniami „Spój 
rżeń”, setkami artykułów i audycji. A także 
długą listą dziennikarzy, którzy zawodowy 
staż odbyli już w trakcie studiów, niekiedy 
nawet inżynierskich, ekonomicznych czy rol­
niczych. (bej)

Pilskie

Na przygotowanie
Przygotowania do zbliżają­

cej się zimy, chodzieska za­
łoga Rejonu Dróg Publicz­
nych rozpoczęła już w sierp­
niu. Zgromadzono 6 000 ton 
piasku i prawie cały zapas 
soli, bo brakuję jeszcze tylko 
200 ton.

Nad przejezdnością blisko 
700 kilometrów dróg w 13 
gminach czuwać będą 94 spe­
cjalistyczne pojazdy, w tym 
m.in. 64 pługi, 10 spycharek 
gąsienicowych i 2 równiarki do 
przebijania zasp. Sprzęt ten 
jest odpowiednio konserwowa­
ny, choć nie obyło się bez 
trudności spowodowanych bra­
kiem odpowiednich farb. Nie-

potrzebny tydzień
stety, nadal nie ma 200 opon, 
których brak może wykluczyć 
wiele samochodów z zimowej 
akcji.

Zadbano również o pracow­
ników, kompletując wymaga­
ną odzież i koordynując wy- 
dawanie w razie potrzeby po­
siłków regeneracyjnych.

Jak nas poinformował — 
Hieronim Dreger. dyrektor 
RDP w Chodzieży — pracow­
nicy Centralnego Zarządu 
Dróg Publicznych w Warsza­
wie. dokonali kontroli stanu 
p r zy g o to wa n i a p r ze ds ię b io r s 
twa do prac zimowych. Pełną 
gotowość R.DP osiągnie w cią­
gu 7 dni. (wra)

Gotyk w centrum

Katedra, zabytek sztuki go­
tyckiej, jest ozdobą śródmieścia 

Gorzowa.
' Fot. — Z. Kowal

CHODZIEŻ Noteć: „Śmierć na 
żywo” (fr.);

GNIEZNO Lech „Czas dojrze­
wania” (roń); Polonia: „Więzień 
Brubaker” (amei );

JAROCIN. ,W pustyni i w pm 
szczy” cz I i II (po-1). „Inne spój 
rzerfie” (węg):

KALISZ Kosmos: „Nie hylo 
słońca tej wiosny” (poi ). „Oko 
proroka” (pal.); Oaza. „Kamien­
ne tablice” (poi ) „Niepokonany 
(radź.), „Najpiękniejsze ' dni” 
(radz.j; Syrena: „Dziecko Rosema- 
ry” (ang.), „Błękitna płetwa” 
(austr);

KONIN Oskard: „Błękitny
grom” (amer.);

KOŚCIAN: „Nosferatu wam­
pir” (RFN);

KROTOSZYN; „Psy wojny” 
(amer), „Zwierciadło wielkiego 
Magusa” (NRD);

LESZNO Panorama: „Poszuki­
wacze zaginionej arki” (amer.);

NOWY TOMYŚL: „Nóż w wo­
dzie” (poi ):

SZAMOTUŁY: „Afera Concor­
de” (wł), KIF: „Stalkef” (poi);

TRZCIANKA; „Na granicy” 
(amer.);

WRONKI: „Bez świadków”
(radź), „Człowiek, który zam­
knął miasto” (radź), „Szlachec­
kie gniazdo” (radź );

WRZEŚNIA: „Sami swoi” (poi.), 
„Chłopcy z placu broni” (poi.), 

ZDUNY: „Akademia pana Kle­
ksa” (radź.-poi.), „Kiedy będzie 
ślub” (radź.);

Z PROGRAMU I: 9 — Cztery 
póry roku; 12.45 — Rolniczy kwa 
drans; 14.05 — Rytm — magazyn 
muzyczny; 17 — Muzyka i aktual­
ności; 18.15 — Jazz i piosenka, 
20.35 — Człowiek dla człowieka; 
22.25 — Po XVII Plenum KC

PZPR; 23.25 — Dla tych co nie 
lubią rocka;

Wiadomości: 1, 2. 3, 4, 5, 5.30, 
6, 7, 8. 9, 10, 12.05, 14, 16, 18, 19, 
20, 22, 23

Z PROGRAMU II: 8.10 — Ste­
reofoniczne archiwum polskiej 
piosenki; 12 — Młodzi śpiewacy, 
wielka sztuka; 15.10 — Tańce pol­
skie; 16 — Wielkie dzieła, wiel­
cy wykonawcy, 19.30 — Wieczór 
w filharmonii; 22.10 — Słuchajmy 
razem; 23.20 — Koncert polski; 
0.45 — J Przyboś.

Wiadomości: 6, 8, 13, 17, 21.10, 
0.50

Z PROGRAMU III: 6 — Za­
praszamy do Trójki; 10.30 — For 
tepianowe impresje jazzowe;
15.05 — Bielszy odcień bluesa; 
16 — Zapraszamy do Trójki; 
•19.30 — Trochę swingu; 20,45 — 
Spory etyczne; 22.45 — „Zosta­
nie po mnie stary dom”; 23 — 
Zapraszamy do Trójki;

Wiadomości: 7, 8, 9, 12, 15, 16, 
17, 18, 22.05.

Z PROGRAMU IV: 8.10 — Mp- 
gazyn dla młodych matek; 10 — 
„Dlaczego wiedeńscy?” (muzy­
ka kl. VII—VIII); 14 — Klub Nie 
bieskiej Tarczy; 16.30 — Poje­
chać do Kagadugu; 18.40 — Stu­
dio ekspertów; 20.20 — Podróże 

wielkie i małe; 23 30 — Gospodar 
cza mapa Polski i świata;

Wiadomości: 7, 12.05, 16, 19.30, 
23.50

AUDYCJE Z POZNANIA: 6.05 
— Radioexpress na dzień dobry; 
13.05 — Cz,as dobrych gospodarzy; 
17.05 — Omówienie programu; 
17.10 — Radloexpress; 17.20 — Mu 
zyczny relaks; 17.30 — Pamiętna 
rocznica — historycy o 11 listo­
pada; 17.50 — Ideały i rozdroża 
sportu — „Czarnowidzenie”; 1« 
— W muzycznym Poznaniu.

— Ziemia — zielona pla­
neta;

16.55 — Kino „Zwierzyńca” — 
— „Ogrody zoologiczne 
świata”;

17.20 - DT — Wiadomości;
17.30 — Telewizyjny informa­

tor wydawniczy;
17.45 Wiele znaków zapyta­

nia — reportaż film.;
18.20 — „Saldo” — magazyn 

gospodarczy;
19.00 — Dobranoc;
19.10 — „Echa stadionów”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — Teatr telewizji Fer­

dynand Bruckner „Elżbie­
ta królowa Anglii”, reż. 
Laco Adamik.

21.35 — w przerwie — DT — 
Komentarze:

23.30 — DT — Wiadomości.
W" st- *-• »• •

Glo« Wh-lknpolski” -- redaktorzy w wojewodzinach-
KALISZ ul Katimłenowslto 4 tel 762—50;
KONIN ol PZPP 5 tei 266—67;

LESZNO ul Słowiańsko 38, tel. 20-60-68 j
PIŁA \ul. Okrzei 7a tel. 226—30.

PROGRAM II

18.00 — „Prosto z morz^’ — 
morskie horyzonty;

18.30 — Teleskop;
19.00 — „Pokręć głową” — za­

gadki mineralogiczne (1);
19.20 — Przeboje „Dwójki”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Kalendarz historycz­

ny” — „Ziemie zachodnie 
w dokumentach”;

20.15 — 27 medyczne spotka­
nie z balladą;

21.15 — DT — Wydarzenia — 
telefon „Dwójki”;

21.30 — „20 lat minęło” — 
„Na własną prośbę” — reż. 
E. i Cz. Petelscy;

23.05 — „Spektrum” — maga 
zyn nauki i techniki;

23.35 — DT — Wiadomości.

TELEWIZJA

PROGRAM I

TTR — 13.30, 14.00.
NURT — 15.50;
12.15 — Transmisja uroczysto 

ści powitania delegacji 
partyjno - państwowej Je­
meńskiej Republiki Ludo 
wo-Demokratycznej pod 
przewodnictwem Ałego 

■ Nascra Muhammada.
16.25 ■— DT — Wiadomości;
16.30 — „Encyklopedia TDC”
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Nieuczciwość producentów i handlowców 0 Sprzedaż

Gorszy towar ale czasem droższy
Sprzedam nowy piec do 
ogrzewania powietrznego, 
domu. Tel. SM — Kro­
bia. 35185?

Sprzedam balans 10 t, po­
lerkę galwanizerską, tel. 
614-81 wieczorem. 35316g

INFORMACJA WŁASNA
Jak nie można jawnie zmie­

nić ceny, to po Łei samej 
cenie oferuje się towar gor­
szy, uzyskując nienależny 
zysk. Okręgowa Inspekcja Cen 
natrafiła na taki przypadek 
w Krotoszyńskich Zakładach 
Ceramiki Budowlanej, gdzie 
partie cegły pełne i sprzeda­
no w cenie klasy ,,150”, choć 
nie posiadano atestów. Sama 
zaś cegła spełniała wymaga­
nia 'klasy „100” j powinna być 
o 2 złote tańsza- Dlatego po­
sypały się kary na nieuczci­
wych wytwórców.

Natomiast w Spółdzielni In­
walidów „Wielko polanka” w 
Grodzisku (Poznańskie) pod­
wyższono ceny 13 wyrobów 
powyżej dopuszczalnej grani­
cy 10 procent. Niektóre pod­
rożały aż o 35 proc. Po kon­
troli powiadomiono Inspek­
cję Cen, że dokonano korek­
ty podwjyżek, do poziomu zgo 
d-nego z uchwałą Rady Mini­
strów, a tymczasem-., nadal 
stosowano nieprawidłowe ce­
ny- Inspektor -wystąpił zątem 
n ukąranie winnych tego krę 
tactwa.

Wieloma problemami inte­
resowano się w Powszechnej 
Spółdzielni Spożywców „Spo­
łem” w Ostrzeszowie (Kalis­
kie).- Okazało się,, że dostaw­
cy nie przestrzegają obowiąz­
ku przedstawienia kalkulacji. 
Spośród 55 producentów, do 
których PSS zwróciła się o 
kalkulację, 35 nlP udzieliło 
odpowiedzi, a dwóch odmówi­
ło. No ale też „Społem 
próbowało wyegzekwować , , 
go prawa, nic analizowano 
cen ani żądań producentów, 
nie informowano też o zmia­
nach Urzędu Cen. Stąd stwier 
dzenip inspektorów, że „je­
dnostka nie wykazały starań 
o wpływ na poziom cen de­
talicznych i jakość wyrobów, 
w rezultacie czego niezbędne 
okazały się przeceny artyku­
łów trudno zbywalnych”.

W październiku Inspekcja 
Cen dokonała 30 kontroli. Za­
kwestionowała 427 cen, z któ 
rych 416 skorygowano- Wyda 
no 11 decyzji o naliczeniu 
kwot nienależnych. 5 wnios­
ków skierowano do- kolegiów.

W ramach akcji „Sektor” 
skontrolowano 26 punktów de­

talicznych, natrafiając na 
„kwiatek” w kioskach „Ru­
chu”. Nie wiadomo dlaczego 
watę opatrunkową sprzeda­
wano po 50 złotych, choć ko­
sztuje ona tylko 33 złote-

Do Okręgowego Urzędu Cen 
zwrócono się w zeszłym mie­
siącu z wnioskami o podwyż- 
szenje 742 cen detalicznych, 
345 cen zbytu i 590 cen usług. 
Wnioski te z reguły były zga- 
• ie z przepisami i najczę- 
ciej dotyczyły, cen mebli, tka 
nin, usług tapicerskich i de- 
k oja t o r s k i-c h, dizi e w i a r sk i c h 
oraz upraw polowych. Zakwe­
stionowano iednak zasadność 
zmiany ceny zbytu soli prze­
mysłowej oraz drogowej. Od­
stępstwo od zasady Kopalnia 
Soli w' Kłodawie (Konińskie) 
tłumaczyła odpisem na fun­
dusz postępu techniczno-eko­
nomicznego.

Zdziwiono się też wnios­
kiem Spółdzielni Inwalidów 
„Pomoc” w Ostrzeszowie (Ka 
liskie) o podwyższenie cen de­
talicznych zniczy nagrobko­
wych, choć spółdzielnia ma 
dobre wyniki ekonomiczne.

(bej)

Zegarek OMEGA pozłaca 
ny, wodoszczelny na rę­
kę nie używany sprze­
dam. Oferty 35tetg, Biu­
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Szafę chłodniczą 1400 1 
sprzedam, tel, 67-38-31.

35123g

Sprzedam meblościankę 
„Babete” prod NRD, te- 
lefom 32-34-04 po 18 

31988g

Krawiec dla milionów
Dokończenie ze str. 3 

pikających z pełnienia przez 
młode pracownice wielu ról 
społecznych: matek, żon. opie 
kunek. Spośród dwutysięcz­
nej załogi ponad 500 pracow­
nic przebywa stale na urlo­
pach macierzyńskich i wycho 
wawczych. Straty w produk­
cji wynikłe z tego powodu są 
z góry uwzględniane w pla­
nach i częściowo rekompensor 
wane przez pracę chałupni­
czą.

Przedsiębiorstwo składa się 
z trzech zakładów działają? 
cych w Poznaniu, Rawiczu i 
Środzie. Od niedawna pracu­
je też zakład w Jutrosinie nod 
Rawiczem. W tym trzytysięc? 
nym miasteczku, dla które?> 
zakład „Modeny” jest dużo 
.szansą, znalazło się dość chęt 
nych do pracy. Szvje sie tam 
spódniczki, sukienki! bluzki. 
Przydałby sie jeszcze jeden, 
niewielki zakład w Poznaniu, 
W warsztatach przyzakłado­
wych odbvwa nraktvke 520

dzięweząt, które w przyszłoś­
ci podejmą pracę w fabryce.

Do niedawna zatrudnienie 
w „Modenie” jak i w wielu 
innych przedsiębiorstwach sta 
le malało. W tym roku usta­
bilizowało się, a w rawickim 
zakładzie nawet wzrosło. Nie 
bez powodu zresztą. Średnią 
płaca w fabryce wynosi po­
nad 17 000 zł. co jak na ko­
biety nie jest wcale tak ma­
ło. Na stanowiskach praso­
waczki można zarobić nawet 
25 000 zł, a przeciętna szwacz 
ka z dziesięcioletnim stażem 
zarabia 20 000. Zarobki nra- 
cown ikó w nr z vgotowu j ąc y c h 
produkcję, utrzymujących 
ruch urządzeń, mechaników, 
uzależnione są od wyników 
osiąganych w zespołach pro­
dukcyjnych..

Dwóch plastyków i czte­
rech konstruktorów dba o to, 
by wzory bv^ modne i dob­
rze opracowane. Biorac nod 
uwagę, jż każda, szwaczka ma 
do wykorzystania w ciągu

Kocięta perskie rodowo­
dowe po zwycięzcach Pol 

,skl( w kolorze niebieskim 
sprzedam 26-28-10 wieczo 

rem Ownlcka 13. 35249?
Przyczepa N 410b, Wągro 
wiec, ul. Janowrecka 80 

35856g

Kożuch męski 3/4 i dam. 
ski krótki, kurtkę męską, 
wędkę teleskopową „Ger 
mina” długość 8.40, tele­
fon 773-458. 35213g

Sprzedani korzystnie Łu­
cznika przemysłowego, fu 
ero g łatek karakuło­
wych Luboń, ul. Dwor­
cowa 31. 35214g

Sprzedani damski płaszcz 
skórzany, 1,64 m. Telefon 
32-30-70. - ' 35233g

Komplet 144 szt. sztućców 
tajlandzkich, magnetowid 
— najnows-zy model fir­
my Akal zdalnie sterowa 
ny. Oferty 3525«g Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Bransoletę złotą 76 g, 
próba 500 korzystnie 
sprzedam Oferty 34962? 
Blu.ro Ogłoszeń. Skryta 1 
Sprzedam suknię ślubna, 
tel 420-46. 35016?

Zestaw wypoczynkowy
Import, tel. 222r091 wew 
455 35072g

Sprzedam wiąza-rkę WC-5, 
dmuchawę do ziarna 
Modrzę. Kościuszki 63, 
gm Stęszew. MtWg

Pilnie sprzedam wyremon 
towany ciągnik C-4011 
Namerla, Huta k. Czarn. 
kowa. 35224g

Drzwi balkonowe, okno, 
drzwi wewnętrzne. Osie­
dle Kraju Rad 4 m, 22.

35276g

Kurtkę skórzaną dam­
ską, męską, kożuch mę­
ski, tel. 611-73. 35089?

Sprzedani 7 ton buraków 
pastewnych. Komorniki, 
ul. Fabianowska 67

3501Og

Sprzedani pralkę au.toma 
tyczną i agregat. Wikli­
nowa la m 4 (Dębiec).

350T5g

Lokale
Odstąpię warsztat mecha 
niczny osobie posiadają­
cej własną produkcję, lo 
kal 90 m® w centrum Po 
znania Szczegółowe ofer 
ty 34692g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

Obce wojska 
wycofane z C7adu 

(PAP) Francuskie Minister­
stwo Spraw Zagranicznych o- 

, głosiło w sobotę komunikat, w 
którym podano, że zakończo­
ne zostało wycofywanie za­
równo francuskich, jak i li­
bijskich oddziałów wojsko­
wych z terytorium Czadu, Ko 
munikat zaznacza, że cwakua 
cja odbyła się zgodnie z po­
rozumieniem, zawartym we 
wrześniu.

Przeciw Nikaragui

R. Reagan ladwolony 
z podręcznika CIA

(PAP) Prezydent Reagan, 
który przebywa na wypoczyn­
ku w rancho Santa Barbara 
w Kalifornii, , stwierdził, że 
90-stronicowy „podręcznik woj 
ny psychologicznej", który 
CIA prz gotowała i rozprowa­
dza wśród rebeliantów anty- 
sandinowskich' w Nikaragui 
„służy pożytecznemu celowi” 
Jednocześnie nakazał wyciąg­
nięcie konsekwencji dyscypli­
narnych wobec tych, którzy 
dopuścili się pewnych nie­
prawidłowości w czasie jego 
redagowania.

Trzeba przypomnieć, że 
„podręcznik” zachęca rebe­
liantów m. in. do „neutrakzo 
wania drogą selektywnego 
stosowania przemocy” prźy- 
wódców sandinowskich.

,,Dijżv ’ oM"
T LOSOWANIE

2, 13, 30, 31, 34, 39 dod. 1

II LOSOWANIE
3, 8, 10, 23, 27, 39

Spółdzielnia Transportu Wiejskiego 
Oddział w Międzychodzie 

ul. Przemysłowa 6

OGŁASZA WYPRZEDAŻ 

pełnowartościowych części zamiennych, 
łożysk, akcesoriów do samochodów cięża­
rowych marki Żuk, Robur, Star 25, 28, 

29, 200, Gaz 51, Jelcz, Kamaz, Praga.

Wyprzedaż odbywać się będzie w dniach 
od 12. 11.—30.11. br. . w godz. od 7—14 
z wyjątkiem sobót.
Informacji udziela Dział Zaopatrzenia te­
lefon 23-74, wew. 21. 3282-K2

.-B(BaB«BOBBHBBBBaB»aBB8*fi»8«**BB>

zmiany 440 minut produkcyj­
nych, z góry można i ustalić, 
ile sztuk dziennie wyprodu­
kuje. skoro na każdy' płaszcz 
trzeba przewidzieć 80*140 róż 
nych zabiegów.

Przyspieszenie tych opera­
cji zależy w dużym stopniu 
od modernizacji zakładu. Dla 
tego do końca przyszłego ro­
ku przewiduje sie wymianę 
wszystkich urządzeń praso- 
walnićzych, a w ciągu najbliż 
szych dwóch lat wprowadze­
nie najnowszych maszyn 
szwalniczych i całkowitą zmia 
nę w przygotowaniu produk­
cji.
DANUTA MARCINKOWSKA

Z okazji jubileuszu 75-lecia od­
było się w sobotę spotkanie za­
łogi „Modeny” w Teatrze . Wiel­
kim. Wiciu pracowników wyróż 
niono odznaczeniami państwo­
wymi, regionalnymi i branżowy­
mi. Krzyż Korriandorąki Orderu 
Odrodzenia Polski otrzymał dy­
rektor przedsiębiorstwa Aleksan 
der Kulczyński, a Krzyże Kawa­
lerskie OOP Emilia Majchrzak, 
Henryk Sitek i Czesław Sibilski.

Rower rehabilitacyjny, 
damskie .futro piżmowe, 
używane sprzedam, tele­
fon 66-55-78 352268

Drzwi balkonowe, okno, 
drzwi wewnętrzne. Osie­
dla Kraju Rad 4 m. 22.

35275g

Zamienię stare, kwaterun 
kowe. U piętro 2 pokoje 
16,25 m2, ktchnia o m!. 
samodzielne na 3 lub 4 
pokoje do IR piętra. O- 
ferty 34593g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1

Przedsiębiorstwo Zaopatrzenia 
Materiałowo - Technicznego Rolnictwa

i Gospodarki Żywnościowej 
w Komornikach k/Poznania

POSIADA DO ODSPRZEDAŻY 
dla przedsiębiorstw państwowych 

i spółdzielczych

KOPIARKĘ KE-3 , 
rok prod. 1979, nr fabr. 7903602 

cena do uzgodnienia..

Informacji udziela Dział Administracyjny 
w/w przedsiębiorstwa. Telefon nr '30-927 
wew. 31. 3261-K2

Zintegrować mieszkańców
Dokończenie ze str 3 

rzają wszystkim mieszkańcom 
osiedli winogradzkich możli 
wości czucia się rzeczywistym' 
współgospodarzem terenu.

Maciej Kozik jest optymi­
stą. A swój optymizm wywo­
dzi stąd, że powstała na po­
czątku tego roku PSM „Wino­
grady” jest pierwsz*ą i jedyną 
w Poznaniu spółdzielnią mie­
szkaniową o charakterze eks­
ploatacyjnym. Spółdziel­
nie inwestycyjne rozlicza się 
za oddane lokatorom bloki, za 
to są premie i medale, zaś in­
ne sprawy schodzą na dalszy, 
często daleki plan. Na Wino­
gradach jest inaczej. Głów*

MIASTO
Dokończenie ’e <ttr I 

zieleni. Od pewnego czasu pan 
służy radą ’ tych sprawach, 
jako autor koncepcji odnowy 
niektórych zielonych zakąt­
ków.

— Dotyczą one placów Wol 
ności i Młodej Gwardii oraz 
ulic 27 Grudnia i Czerwonej 
Armii. Chodzi o powtórne za­
drzewienie i zakrzewienie tych 
miejsc. Między innymi zapro­
ponowałem obie strony 
Teatru Polskiego upiększyć 
skupiskami platanów. Wyboru 
ich dokonał profesor Aleksan­
der Łukasiewicz, dyrektor 
Ogrodu Botanicznego UAM. 
Są to wyjątkowo odporne 
drzewa na uciążliwe warunki 
w mieście. 'Realizacja rekon­
strukcji tych placów powierzo 
na będzie w najbliższym cza­
sie Poznańskiemu Przedsię­
biorstwu Zieleni.

— Jego możliwości wyko­
nawcze są niewielkie. Można 
się było o tym przekonać la­

Kurtkę kożuchowa mę- 
• ską - nowa. kożuch 

damski — używany. teł 
3>33-68 po .18 34842?

Sprzedam wałki użytko­
we. dębowe 1 brzozowo 
— suche, drzewo opało­
we, trociny Swarzędz, 
Sienkiewicz a 5. 35376?

Sprzedam lodówkę ..T?on 
bas” Oferty 358'®2 Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Oddam tucznika za za­
mrażarkę. różnicę dopła 
cę. Oferty 35793g Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Wtryskarkę pionową i ba 
lans sprzedam, Hetmań­
ska 54 m. 1’1'1. 35756g

Mieszkanie M-4, stary me 
traż, zamienię na M-4 lub 
M-5 nowy metraż Tele­
fon 77-03-02 34659g

Sprzedam nową kurtkę z 
lisa Pobiedziska, telefon 
223, godz 7 - 17 . 35926?

Dobermany, teł. 77-02-52 
i 35417?

Potrzebne do wynajęcia 
M-2 lub M-3 z telefonem 
Oferty 34658g Biuro Ogło 
szeń, Skryta 1.

Sprzedam własnościowe 
3-pokojowe mieszkanie 
(piece) z telefonem o 
pow 100' m2. HI piętro, 
stare budownictwo-w cen 
tru.m Poznania. W rozli­
czeniu pokój z kuchnią 
własnościowe. Szczegóło­
we oferty 346®lg Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Młode małżeństwo bez­
dzietne oferuje opiekę w 
zamian za mieszkanie. O- 
ferty 347168 Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Mieszkanie kwaterunkowe 
33,20 mf, c.o., łazienka, 7-a 
mienię na więkisze samo­
dzielne Oferty 34740? Biu 
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Sprzedam gospodarstwo 
rolne o po^w o,99 ha
wraz z budynkami. Zlot 
kowo 18 gm. Suchy Las 

33499?

Sprzedani dcm, zabudo. 
wania gospodarcze, ogród 
ora« 5 ha ziemi w Suł­
kowie. Informacja: Wro­
cław tel. 21-53-62 , 35359g

Sprzedam działkę budo­
wlaną z częścią materia­
łów w Zaniemyślu. Grze 
gorz Kujawa, Środa 
Wlkp. 63—900 Os. Mło­
dych 2 m. 49. 38712g

0 Zguby
Skradziono prawo jazdy 
kat. ABT Przemysław 
Wietrzyński, Śrem. 

37961?

Kołdrę, obrus haftowany, 
tel 68-01-65. 35820g

Tapicerka drzwi, zakła­
danie karnjszy Telefon 
202-579 po 18. 40986?

Odstąpię lek Dacarbazi- 
ne, tel 66-54-75.

4360ta

Wytwarzanie mozaiki nar 
kietowej — ceny hurto­
we. Koziegłowy, Poznań­
ska 7. 38827g

@ Matrymonialne
Poślubię pana po 40-tce. 
odpowiedzialnego-, spoikoj 
nego, sytuowanego z sa­
mochodem, który mnie 
doceni. Jestem szczupłą 
brunetką, mam syna, mie 
szkanie, psa 1 wiele cie­
kawych pomysłów. Ofer­
ty 1339p Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

nym zadaniem PSM będzie za 
pewnienie jej członkom nie 
tylko najlepszych warunków 
zamieszkiwania, ale również 
jak najkorzystniejszych wa­
runków spędzania czasu wol­
nego. To zaś z biegiem czasu 
zintegruje mieszkańców osie­
dli winogradzkich i uświado­
mi im, że sami sobie mogą 
•poprawić byt i samopoczucie.

Samorząd to my. I ta pra­
wda powinna przyświecać 
także mieszkańcom osiedli na 
Winogradach podczas obec­
nych wyborów do organów 
samorządowych. Od ich spraw 
ncj działalności zależeć będzie 
bowiem wiele.

LESZEK ADAMCZEWSKI

ZIELENI?
tern, gdy więcej było za­
chwaszczonych klombów niż 
wypielęgnoM anych.

— Toteż uczynienie Pozna­
nia znów zielonym wymaga 
zorganizowania właściwego za 
piecza technicznego. Sytuacja 
jest paradoksalna. Dawniej, 
gdy tereny zielone zajmowa­
ły 300 hektarów w przedsię­
biorstwie było więcej ogrod­
ników, niż obecnie, przy po­
nad 800 hektarach. W dodat­
ku brakuje sprzętu, a bez 
niego na czas nie skosi się 
trawy na znacznych obsza­
rach., Mimo tych niedostatków 
przedsiębiorstwo zapoczątko­
wało już odnowę architektu­
ry ogrodowej. Gorzej z kon­
serwacją parków, zieleńców. 
Jeśli jednak nie zapewni się 
tej firmie odpowiednich wa­
runków — zbyt wolnymi kro­
czkami zmierzać się będzie do 
celu — rńiastą zieleni.

Rozmawiała
ANNA SIEKIERSKA

Zamienię pralkę wirniko 
wą na mała pralkę Ofer 
ty 33413g Biuro Ogłoszeń 
Skryta 1.

Sprzedam grzejnik gazo­
wy żebrowy. stojący, 
metr wysoki. przybył.
Rycerska 4la m 3 

35076?

Sprzedam szafę ciemną 
3-drzwiową, bufet duży 
ciemny, 1 stół okrągły 
rozciągany, 1 stół okrą­
gły rzeźbiony. 3 krzesła. 
1 tapczan Poznań. Polna 
Wild a 17 m. 22 34833?
Ogródek działkowy na 
Krzesinach z altaną mu 
rowaną okazyjnie odstą­
pię Oferty z ceną 34561? 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1

Słupsk! Kwaterunkowe, 
c.o., telefon, zamienię na 
mniejsze, może być z pie 
cami. Poznań lub bliska 
okolica. Poznań. Niesta- 
chowska 54 m. 116.

34932g

© Różne
Zakład Wulkanizacji 
Sportgum Poznań — Po- 
dolany, ul. A. Cieszków 
skiego 45 poleca usługi 
w zakresie naprawy: ma 
teraców turystycznych, pi 
łek do koszykówki, dę­
tek. opon bezdętkowych 
Przedsiębiorstwom ra­
chunki.. 37878?

Samotna, własne przed­
siębiorstwo, mieszkanie, 
samochód, pozna przed­
siębiorczego pana z wyż 
szym, średnim wykształ­
ceniem do lat 65, Cel 
matrymonialny. Oferty, z 
podaniem nr telefonu 
32069g Biuro Ogłoszeń, 
Skryła 1.

@ Nieruchomości 
Kupię działkę z ciepli­
kiem w Poznaniu. Ofer­
ty 3523 Og Biuro Ogło­
szeń Skryta i

Sprzedam dom mieszkał 
ny parterowy. Szamotu­
ły, Garncarska 19.

34627g

Czyszczenie dywanów i 
tapicerki sprzętem i 
środkami zachodnimi. 
Tel. 77-47-12 w godz. 8— 
11 17—20. 37951 g

Zakład Murarsko - Beto- 
niarski Krzywiń, ul 
Strzelecka 34, wykonuje 
usługi budowlane oraz 
prowadzi sprzedaż; blocz 
ki betonowe M-6, trelin- 
kę. płytki chodnikowe, 
krawężniki drogowe.

38136?

Samotnych zapoznaje
Biuro „Victoiia”, Pabia­
nice 1, skrytka 13.

3022-K2

Kawaler lat ^30/179 cm 
technik.-sytuowany pozna 
panią do lat 40 Cel ma 
trymonialny Oft.ty 
35090g 'Biuro Ogtoi. eń 
Skryta 1.

Działkę budowlaną o po 
wierzchni 1557 m2 lub 
2’176 me w Puszczyków- 
ku sprzed am Bardz o a- 
trakcyjni położenie. O- 
ferty 3452®g Biuro Ogło­
szeń Skryta 1

Specjalistycznym trans­
portem samochodowym 
wykonuję przeprowadzki 
na terenie całego kraju. 
Tel. 22-41-67 od godz. 16. 

’ 38443?

Sprzedam nowego Amato 
ra 3 stereo Włoszakowi­
ce tei 1'1 woj leszczyn 
skie po godz. 18 34696g

Sprzedam pelisę męska 
barany na wzrost 175 era. 
2 ubrania męskie na 
wzrost 180; w pasie 12o; 
2 płaszcze męskie 190 i 
175, 1 płaszcz damski
gruby misiu beżowy Pc 
zna ń, Dolna Wilda 17 
m. 22 . 34637g

Sprzedam perkusję Sapa 
derskiego. Września tel 
60-347. 34564g

Sprzedam lub wydzierża 
Wię dom, c.o., zabudowa 
n.ia gospodarcze, działka 
1300 ms. sklepy,. PKS, 
PKP, s'zkioła w miejscu. 
Dziarski, 62-262 Fałkowo 
k. Gniezna. 34777g

Superexpress 2 godz. — 
zdjęcia paszportowe, do­
wodowe. legitymacyjne 
usługi fotografii barw­
nej, 28 Czerwca 1956 nr 
119 Rynek Wildecki na­
rożnik Sikorskiego. 38558g

Kawaler 1. 23 wykształ­
cenie średnie, pozna od- 
powiednią panią. Cel 
matrymonialny. Oferty 
35077g Biuro Ogłoszeń 
Skrytą 1.

Wdowa wykształcenie 
wyższe, przedsiębiorcza, 
rodzinna, niebrzydka po­
zna pana chętnie wdow­
ca lat 50—55 inteligentne 
go o dobrej prezencji 
Cel matrymonialny Tyl­
ko foto-oferty nr 35163g 
Biuro Ogłoszeń Skryta i.

Kupię dtomek wolnosto­
jący na dużej działce 
okolice Poznania do 20 
km. Oferty z ceną 34829g 
Biuro Ogłoszeń Skryta 1.

Gabinet kosmetyczny
Prussowej Rutkowskiego 
26 (dla Pań) zapobiega 
zmarszczkom, leczy trą­
dzik, usuwa piegi i zbę­
dne owłosienie. 38614g

Przestaniesz być samot­
nym podając swój adres 
do Biura MatTymoniałne 
go „Westa” 70-950 Szcze­
cin skrytka pocztowa 672. 

331 p

Sprzęt repasacyjny, wó­
zek głęboki, rower wy­
ścigowy młodzieżowy. Os 
Boh’ TT Wojny Swialto­
wej 21 m. 1. 34^448

Kupię działkę 2000 m2 
Swarzędz lub okolice nie 
drogo. Wyłącznie poważ­
ne oferty 35397g Biuro 
Ogłoszeń Skryta 1.

Przyjme zamówienia na 
sadzonki asparagusu 
sprengeri. Kaczmarek 
62—050 Mosina, ul. Kło­
sińska 21. 38644g

Najstarsze Biuro Matry- 
monialne „Małżeństwo. — 
Poznań, Libelta 29 koja­
rzy szczęśliwie małżeń­
stwa. Czynne godz. 
15—19 - 25867g

Drut średnica 1.5 nim 
stalowy sprężynowy, od­
padowy sprzedam. ul.
Szczepanowskiego 6.

34816?

Sprzedam kainapotapczan 
i półkotapczan, telefon 
48-06-46. 34>534g

Łącznik 864 nbwv. tele­
fon 67-42-16. 3+889?

Sprzedam bony PeKaO. 
Oferty 3474ffg Biuro Ogło 
szeń, Skryta 1.

Sprzedam jasne używa­
ne: stół, krzesła, szafa, 
bibliotec aka. Na poi eoń - 
ska 22 godz. 1’6—18.

34931?

Dom jednorodzinny, bu­
dynek gospodarczy, o- 
gród 850 m2 sprzedam 
w Wolsztynie, ul. Mar­
cina Rożka 8 3585Ig

Gabinet kosmetyczny po 
lecą: seryjne zabiegi
przeciwko zm arszczkom. 
kuracje odchudzające, so 
larium saunę, kosmety­
kę leczniczą i upiększa­
jącą. Madziarska 54a tel 
20-51-28. 38717?

Gdziekolwiek jesteś mój' 
Panie? Jesień jest milsza 
we dwoje (wiek od 65-75). 
Czekam, ceł matrymonial 
ny. Oferty 35626g Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Działkę budowlana wła­
snościowa 710 m1 6 km 
od Poznania zamienię 
na mieszkanie dwupoko 
1owe. spółdzielcze. Ofer­
ty 38754g Biuro Ogłoszeń 
Skryta 1.

Kupie ziemię poWyżej 
pół hektara z pomieszczę 
niem gospodarczym, O- 
ferty 38842? Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Sprzedam tanio pół do­
mu 150 ni2. ogród em, 
lokatorami (możliwość za 
mi a ny mieszkań) przy ul. 
Grunwaldzkiej cena* do 
uzgodnienia teł, 480-462.

35268?

Rozruszniki. Naprawa z 
wymianą bcndixów do 
samochodów i ciągni­
ków (Fiaty. Mercedesy. 
Volkswageny. Skody. 2u 
ki, Ursusy) Warsztat Spe 
cjalistyczny Czempiń, 
Strumykowa 10. czynny 
8—16 soboty 8—14. In for 
macje telefoniczne: Poz­
nań 600-91. 38731?

Elektroniczne zabezpie­
czanie przeć: wwłamanio- 
we do. mieszkań, willi : 
innych obiektów. ;»i 
20-14-90

Kawaler, rolnik lat 55/ 
165/68 bez nałogów, wy­
kształcenie średnie z mćp 
sżkaniem, czeka na pro­
pozycje Cel matrymonial 
ny. Oferty 35672g Biuro 
Ogłoszeń. Skryta 1.

Samotna, lat 37/160/54, wy 
kształcenie średnie, speł­
za Poznania, dom, 0,5 ha 
ogród” nożna uczciwego 
pana do lat 47 wzrostu 
powyżei 170 lubiącego 
wie.'; Cel matTrmonial- 
ny. Oferty 357494* Biuro 
Osfoszeń. Skryta 1.

Czyszczenie dywanów, Ra 
chunki. Tel. 2!?-49-38 po 
lf?. 38908?

Wdowa 55 lat z musr- 
Kaniem, pozna pana do 
rat 58. Cel matrv.monial~ 
ny. Oferty 354995 Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.



• Praca 
Przyjmę palacza 
grodnictwa Kie 
Polna 15.

do ci­
ul.

L«npę blokową Braun 
kolumnę Aitus 120 

sprzedam. Tel. 642-72.

Dywan belgijski 2X3 Ma 
nifestu Lipcowego 31 m.

43953. 43764®
5. 36191g

Sprzedam
Dubeltówkę. Tel. 
lub oferty 356771 77-83-00
Ogłoszeń Skryta 1.

Biuro

Kupię materiał pochodzę 
nia zagra nicanega 
wizytowe sukienki.
Szczecin

na
Tel.

82-22-16. 3295-K2

O Sprzedaż
Sprzedam nową kurtkę 
z rudych lisów na śred­
nią o-sobę lub zamienię 
na nowy kożuszek męski 
(kurtkę). Oferty 43952^. 
Biuro Ogłoszeń. Skryta T

Sprzedam okna skrzynio 
we 175X165 z
oszklone. rozbiórki 

Tel. 77-12-59.
43679®

Mikrokomputer
dore” 64 
Dataset 
67-18-35.

K Byte 
sprzedam.

„Commo
plus 
Tel. 

44912®

Charty perskie
championach
Koszalin, tel.

po Inter
^riądam 

506-47-.
3248-K2

Sprzedam pilarkę DMRA 
z wyrówniarko-strugarką 
i tokarka, okna szwedz­
kie 1'7X115 Poznań ul 
Krośnieńska 17. 43247g

S'kóry 
43430® 
Skryta

wygarbowane
owcze. Oferty

Biuro Ogłoszeń

Wózek, daiecięcy + spa- 
cerówkę, tel. 67-98-76.

35093g

Stolik do kart a szufla­
dą mahoń, etażerka, bi­
blioteka. antyczna piani 
no koncertowe Fibiger, 
klawiatura kość słoniowa 
i heban. Informacja tel.
443-71. 35618g

0 Nieruchomości
Sprzedam dom, ogród. 
Luboń 3, warunek mie­
szkanie. Oferty 39606g 
Biuro Ogłoszeń. Skryta 1

Biuro pośrednictwa nie­
ruchomości M. Karpiński 
poleca swoje usługi: czyn 
ne wtorek, środa, czwar 
tek, godz. 17 — 19, ul. 
Mylna 52 m. 24 . 33369gpr

Sprzedam pokój stołowy 
..Gdańsk” bogato rzeź­
biony, stan bardzo dob-

Sprzedam tanio zagrani­
czne suknie ślubne, tel. 
grzeczn. 584-35 (godz. 
7—15). 35992®

Pilnie sprzedam kożuch 
damski, tel. 33-13-60.

35625g

ty dębina. Tel. 631-53.

Antyki, oferty 43369 Biu­
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Sprzedam prona 
kulator,
32-34-62

kal--
Jawę, telefon

35450g

Practicę MTL5. dywat: 
2X3. wełna Oferty 36457’
Biuro Ogłoszeń. Skryta 1

Sprzedam przyczepę ciąg 
nikową, G1 Ińsko 7, gmi­
na Śmigiel, woj. leszczyń
skie. 35502®

Sprzedam złote obrączki 
583. cena urzędowa, tel
508-43. 3557lg

Sprzedam kożuch męski 
duży lunetę obserwacyj. 
ną Oferty 35582® Biuro
Ogłoszeń, Skryta E

Sprzedam' tanio duże fu 
tro ? barana nakrnoiane 
Os Rusa 3/9 po 16.

35596g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że zmarł 
w Gdyni

Kapitan Żeglugi Wielkiej

BOGUSŁAW KORCZ
budowniczy j pierwszy kapitan statku „Po­
znań”

pełniący patronat nad statkiem „Poznań”.

PREZYDENT MIASTA POZNANIA 
Poznańskie Stowarzyszenie Miłośników Morza 

Międzynarodowe Targi Poznańskie 
oraz Matka Chrzestna Statku „Poznań”

Poznań — Gdynia 10 listopada 1984 r.
— 3252-K 3

Dnia 8 listopada 1984 roku 
opatrzona Sakramentami św. 
matka i babcia, przeżywszy

zasnęła w Panu . 
nasza najdroższa
lat 91

Sprzedam jelita wieprzo

Sprzedam działkę rekrea 
cvińą zagospodarowaną 
godz. 16—20. Poznań — 
Głuszyna 267'10. 39898g

536-57. 36013g

Sprzedam paterę, porce­
lana Miśnia malowana w 
zlocie początek XX w., 
długość 36 cm. Oferty z 
ceną 36«32g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Motoryzacyjne
Sprzedam Fiata I25p, 1982 
oraz nowy silnik Polo­
neza, tel. 20-13-23 . 42948®

Działkę rekreacyjną

£tp.
z Skarbek — Kiełłczewskich

IRENA BAEHROWA
Pogrzeb odbędzie się we wtorek dnia 13 li­

stopada, o godz.
skim.
wioną

Msza św.
11.30 na cmentarzu górczyń- 
pogirzebOwa zostanie odpra-

13 bm. o godz. 12.10 w kościele św.
Krzyża na Górczynie.

O czym zawiadamiają pogrążeni 
kim smutku "

w głębo-

I rodzina

Dziecięce łóżeczko piętro 
we z materacami Ofer­
ty 35680g Biur<j Ogłoszeń,

Sadzonki asparagusu z 
nasion holenderskich, nie
kwltnący. 
Poznań. 35725®

Kolumny Dynamie Spe­
aker 60 W 80 hm, wzmac 
niacz PW 8010 (srebrny) 
2X20 W, Findera 3«a m.
5 po 16. 35733®

Sprzedam 
wiednlową 
Fischer. Os.

frezarkę <>b.
m: narty

litej 14 m 110 39752®

Telewizor Granit 23 cale, 
telefon 402-04 po 16

35991 g

Z żalem 
pada 1984 
wieku 60

druh

synowie, synowa, wnuki

Poznań, ul. Ściegiennego 63 m I. 43«34g

roku odeszła
wieczny spoczynek po długich i bardzo cięż­
kich cierpieniach, nasza najlepsza najtroskliw­
sza i’ najczulsza mamusia, córka, siostra, 
szwagierka i ciocia przeżywszy lat 35

W dniu 9 listopada

ś. T p.
WANDA SZYMAŃSKA

z domu Ofertowicz

Pogrzeb odbędzie się we wtorek 13 listo­
pada br. o godz. 13 30 na cmentarzu parafial­
nym pn?y ul. Wojciechowskiego.

W głębokim smutku pogrążeni
dzieci i rodzina

Prosimy o nieśkładanie kondolencjit
Poznań, ul Kościelna 1 m 6. 43956g

Dnia 7 listopada 1984 roku zmarł redaktor 
Polskiego Radia i Telewizji w Poznaniu oraz 
ceniony organizator środowiska muzycznego

RYSZARD URBAN
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Odrodzenia Polski oraz licznymi odznaczenia­

mi resortowymi i śpiewaczymi.
Odszedł niespodziewanie autor znaczących 

muzycznych programów telewizyjnych, uhO’no- 
rowany za swą pracę twórczą ,,Złotym Ekra­
nem”.

Zachowamy 
i koledze.

nim pamięć jako o twórcy

Rodzinie Zmarłego 
cznego współczucia i

składamy wyrazy serde- 
żalu.

Dyrekcja i pracownicy 
Ośrodka Telewizyjnego 

w Poznaniu

Pogrzcb odbędzie się w dniu 14 XI. 1984 r. 
o godz. 14.25 ńa cmentarzu junikowskim

3355 -K 3

W dniu 9 listopada zasnął w Bogu nasz naji 
droższy mąż, ojciec, teść, brat, dziadek, pta- 
dziadek, szwagier i wujek

ś. + p.
STANISŁAW NOSKOWIAK

lat 83

Pogrzeb odbędzie się 13. 11. 1994 r. o godz.
12 na cmentarzu Miłostowo.

Strapiona

43915g

Dzik K2 wywrotka, pług 
obrotowy, części zamien­
ne Poanań, ul. Sarnia 8

35144®

WojnóWku 2 
budowlaną v 
lub okolicy, 
podaniem 
43012g B:ur< 
Skryta I.

Poznaniu 
Oferty z 
warunków

Ogłoszeń

0 Różne
Fotograf: wywołuje wszy 
stkie negatywy koloro­
we, wykonuje odbitki ko 
lorowe na papierze pol­
skim Agfa, wysyłam z^ 
pobraniem — niskie ce­
ny. Mędrzycki, Warsza­
wa. Bohomolca 26, tel. 
53-95-08. ’ 3221-K2

Automobilklub Wielkopolski 
Biuro Usługowo - Handlowe 
Poznań, ul. Libelta 26

jako wyspecjalizowana jednostka 
pragnie ułatwić instytucjom

32-58-87
125p, telefon

Sprzedani Fiata 127p i 
części do karoecrii oraz 
Syrenę 105. Mieczysław 
Traczyk, Pa tr za nowo 2 
gm. Skoki 37416g

Sprzedam
mieszkanie M-4 Osiedle 
Kraju Rad !0 m 81 44916g

Zamieni? mieszkanie w 
starym budownictwie, sa 
modzielne. kwaterunko. 
we. I p. Jeżyce, 75 int 
na kawalerkę lub jedno­
pokojowe w nowvm bu­
downictwie. Oferty 437tT7g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

zawiadamiamy, że w dniu 7 listo- 
roku odszedł od nas na zawsze w
lat nasz niezapomniany prezes

mgr RYSZARD URBAN
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski. Złotym Krzyżem Zasługi, Za­
służony Działacz Kultury 1 Honorowy Oby­
watel Miasta Poznania, i Województwa, Lau­
reat nagród Ministra Kńltury i Sztuki, Urzę­
du Wojewódzkiego i Miasta Poznania, wyróż-
niony 
oraz.

w 
cza i 
tor a

Złotą Ilpnorową Odznaką Śpiewaczą 
wieloma odznaczeniami resortowymi 

i regionalnymi. ,

Kolegę.

Zmarłym straciliśmy aktywnego działa- 
organizatora, nieocenionego popularyza- 
kultury muzycznej oraz wspaniałego

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 liistopada 1984 
roku o godz. 14.25 na cmentarzu w Junlko-

Rodzimie Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia składają

Zarząd 4 Działacze 
Wielkopolskiego Oddziału 

Polskiego Związku Chórów i Orkiestr

4. Dnia 9 listopada 1984 roku, opatrzona Sa- 
' kramentami św. odeszła po krótkich cier­

pieniach moja ukochana mama, śp.

HELENA MYCIEK
z domu Wilczyńska 

przeżyła 75 lat

Pogrzeb odbędzie si^ w dniu 13 
1984 r. o godz. 8.10 na cmentarzu 
skim.

W głębokim smutku pogrążonay
S

Poznań ul. Jackowskiego 32 m 8.

listopada 
junlkow-

4O957g

Z głębokim żalem 1' smutkiem zawiadamia­
my. że dnia 8 listopada 1984 roku zakończył 
swe pracowite I pełne poświęcenia życie, opa-
trzony Sakramentami św. przeżywszy lat 
nasz ukochany nigdy niezapomniany mąż, 
ciec, .teść 1 dziadek

WALENTY
Pogrzeb odbędzie

61 
dj-

Ś. t p.
WALUSZYŃSKI
się w poniedziałek 12

stopada br o godz. 13 na cmentarzu 
go wie Lubuskim.

W smutku pogrążeni
żona. córka i synowie, 

zięć i wnuki

Łagów Lubuski ul. Osiedle Lecha 11 
Poznań.

w Ła-

synowe

43920g

Pełni głębokiego smutku 1 żalu żegnamy na­
szego drogiego kolegę i przyjaciela

Ś. + p. 
dr. nauk farm, i dr. med. 

HENRYKA KRUGA
Pamięć Nim pozostanie wśród

zawsze. Msza św. za spokój duszy 
zostanie odprawiona w dniu 15 bm. 
16.30 w kościele O.O. Dominikanów 
lingradzka 20.

nas na 
Henryka 
o godz. 
ul. Sta-

Przyjaciele 
ze Studiów Farmaceutycznych

X 43839®

BENEDYKCIE SKWARNICKIEJ
wyrazy głębokiego współczuć:

z powodu śmierci

Męża
składa 

Grono Pedagogiczne 
Szkoły Podstawowej nr 84 

w Poznaniu.

Pół bliźniaka (125 msi 
wraz z domkiem (40 mi) 
blisko jezior I lasów w 
Czaplinku, sprzedam. Te 
lefon 455-52 I4oop

Sprzedam uzbrojoną 
działkę (prąd, woda, ka­
nalizacja) o powierzchni 
3400 nu w Turku z roz­
poczętą budową domu t 
pozwoleniem na budowę 
szklarni. Oferty 42653g 
Biuro Ogłoszeń Skryta 1.

Gospodarstwo nolne w 
pełni zmechanizowane z 
zabudowaniami. 83 ha w
tym 5 ha

sprzedam. 
Mlerawtak,
ska 
Odr?., 
skie.

Serdecznie dziękuję Pa­
ni. która w sobotę 20
października br. 
13 przekazała 
autobusu nr

godz.

53(3)
MPK Poznań — siatkę z 
cenną zawartością pozo­
stawioną przez .dziecko. 
Siatkę z całą zawarto­
ścią otrzymałem od klę­
rowcy, 
dziękuję, 
kowski.

któremu także 
Lech Kwlat- 

43477®

NagrobkL stopnie, 
pety; grand , jasny, 
wy, bai’dzo ciemny
lastorico jasne

para- 
różo 
oraz

ła su (drzewo
- pilnie

Franciszek 
66-625 Węży- 

gm, Krosno
woj. zlelohogór- 

3294-K2

Roczna gwarancja. Zamó
przyjmuję w piąt 

kl gadz. 16—20 i soboty
wienla

godz. 10—15. Wojciech 
Gracllk Puszczykówko 
Żupańskiego za intor- 
natern Liceum telefon
1J3-43S. 4491

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
6 listopada 1*84 r. zmarła po ciężkiej chorobie, 
najdroższa mama, teściowa l babcia, kończąc 
swe bardzo pracowite 1 pełne poświęcenia ży­
cie, przeżywszy lat 65

Ś. 1* p.
ZOFIA NIEDBAŁA

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 13 listopada
br. o godz. 11.45 na cmenta rzu juni kowąskim.

W smutku pogrążeni

Poznań Masztalarska

mąt, córka 1 zięć

8 m 17. 43fli8®

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 8 li­
stopada 1984 roku odszedł od nas na zawsze, 
w wieku 78 lat nasz najukochańszy mąż, oj. 
ciec, dziadek i teść

ś. + p. 
KLEMENS JUREWICZ

Pogrzeb odbędzie się wtorek 13 Itsto-
pada o godz. 13.30 na cmentarzu komunalnym 
na Miłostowie.

Msza św. żałobna odbędzie się w dniu po­
grzebu q godz. 17 w kościele Bożego Ciała.

Pogrążona w smutku

46955®

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
9 listopada 1984 roku zmarł po długiej i 
kiej chorobie, opatrzony Sakramentami 
przeżywszy 88 lat, mój najdroższy mąż, 
chany brat, szwagier i wujek

Ś. + p.
MARIAN KRAWCZYK

profesor szkół średnich

Msza 
dniu. 15 
nym w

dnia 
cięż- 

św.
ko-

św. żałobna odprawiona zostanie w 
listopada o godz. 8.30 w kościele far- 
Poznańiu. Złożenie do grobu nastąpi

w środę 14 listopada o godz. 13.45 
tarzu na Juniikowie.

W głębokim smutku pogrążeni
żona i 

Poznań, Warszawa, Radom.

na cmen-

rodzdna
4Wj54g

Dnia 7 listopada 1984 roku zmarła droga 
nam

MARIA JAGIELSKA
Pogrzeb odbędzie

1O na cmentarzu
się 13. 11. 1984 r. o godz. 
górczyńskim.

Piekary 22/23 m. 23.

RODZINA

43917g

Dnia 31 pażdzdęirnika ■ umarł w Koninie 
wieku lat 63

Ś. + p.
STANISŁAW KWAŚNIEWSKI

Wszystkim, którzy wzięli udział w u>roczy-
stościach pogrzebowych, a szcz.ególności
księdzu Henrykowi Chabasińskiemu najserde­
czniejsze podziękowania składa

RODZINA

43443®

Duchowieństwu, Siostrom Elżbietankom.. Po­
cztom Sztandarowym, Zarządowi, członkom i 
pracownikom Cechu Rzemiosł Spożywczych w 
Poznaniu, Rodzinie, Współpracownikom, Lo­
katorom oraz wszystkim Znajomym, którzy 
wzięli udział w pogrzebie, śp.

PELAGII FRĄCKOWIAK
z domu Kasprzak

serdeczne podziękowanie składają

córka 1 synowie
43640g

przeprowadzenie sprzedaży zbę­
dnych samochodów przez przy­
jęcie zlecenia na przetarg i prze­
prowadzenie go w imieniu zle­
cającej jednostki.

Informacje: pod nr teł. 586-61.
3606-K1

Vtdeo — TV — Sercice. 
Przestrajanie Rubin 714 
na PAL Wojciechowski 
Luboń, Żablkowska 62, 
blok „i", tel. 13-04-76 

35647®

Krótkoterminowe napra­
wy wzmacniacze, organy,
magnetofony ltp„ 
elektroniczny.- Tel 
cznościowy 581-36 
7-15.

P P ..ORBIS”

Polskie Biuro Podróży Okręg
Poznaniu

na

wyjazd

ZAPRASZA
przedświąteczny pobyt w

BUDAPESZCIE

sprzęt 
grze, 
godz.

35W3g

pociągiem specjalnym z Poznania.
Termin: 12 17. 12. 19-81 r.
Cena: 21. 970,—. zł.
Zakwaterowanie: Hotel „Budapeszt’’.

Informacji' udzielają i sprzedaż prowadzą 
placówki „Orbis” w:

— Poznaniu
Gnieźnie
Kaliszu
Koninie i Turku
Lesznie
Ostrowie Wlkp. i Krotoszynie
Pile, 3587-K1

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
9 listopada 1984 roku zmarła opatrzona Sa­
kramentami św. przeżywszy lat 79 ukochana 
żona, matka, babcia i prababcia

ś. i* p.
JOANNA HELENA FIEDLER

z domu Kuźma

Msza pogrzebowa zostanie ( odprawiona
dnia 12 listopada o godz. 14 w kościele pa-
rafialnym w Krzesinach, 
cmentarzu w Krzesinach.

W smutku pogrążona

Poznań, ul. No wot a r sk a

JÓZEF MAJCHRZAK

Z żalem zawiadamiamy, że 5 listopada 1984 
roku zmarł nasz były długoletni i ceniony 
pracownik

po czym pogrzeb na

Pogrzeb odbył się w dniu 9 bm. na cmen­
tarzu w Głuszynie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Zarząd, Rada Nadzorcza 
i współpracownicy 

Wytwórczo-Usługowej Spółdzielni Pracy 
w Poznaniu.

3346-K3.

Serdeczne podziękowanie Krewnym, Przy­
jaciołom, Lokatorom, Znajomym i delegacjom
za okazane współczucie, wieńce kwiaty
oraz uczestnictwo w pogrzebie mojej ukocha­
nej żony, i mamusi, śp.

GABRIELI RYBKOWSKIEJ
s k ł a d a

mąż z córkami i synem

Poznań, ul. Szpitalna 17 m 44. 43mg

Serdeczne podziękowanie krewnym, przyja­
ciołom, lokatorom, znajomym i Zakładowi Pra­
cy za okazaną pomoc 1 współczucie, wieńce 
i kwiaty oraz uczestnictwo w pogrzebie na­
szej ukochanej mamy, babci t prababci, śp:

MARIANNY CHOPCI
składa

43238g



GŁOS WIELKOPOLSKI
Poniedziałek, 12 XI 1984Str. 8

— ■ ............... -I*-...........1 ,lf

Gdyński stadion tym razem szczęśliwy Pochwała tylko za punkty

Polscy brydżyści 
wygrali olimpiadę
Dokończenia ze str. J 

podkreślają bardzo dobra grę 
drużyny polskiej w Seattle 
przypominają jej drogę do fi­
nału. Informacje agencyjne z 
tej imprezy zaczynają sie od 
słów: Polska jest nowym mi­
strzem olimpijskim w brydżu. 
Agencje podkreśla ia także, iż 
w ostatniej grze Polacy 'zwy­
ciężyli mistrzów olimpijskich 
z 1.980 r. z Valkenburga — 
Francje.

Drużyna Polska -występowa 
ła w składzie: Piotr Gawryś, 
Henryk Wolny. Tomasz Przy­
bora; Krzysztof Martens 
(wszyscy Czarni Słupsk) oraz 
Piotr Tuszyński — Jacek Ro 
mański (Budowlani Poznań). 
To -bardzo młody zespół bry­
dżowy, średnia wieku 32 lata.

PAP

Drugie zwycięstwo 
siatkarzy w Japonii 
(PAP) Na turnieju siatkarzy 

w Japonii Polska wygrała w 
Osace z Bułgarią 3:1 (14:16, 
15:11, 15T3, 15M1). Było to dru 
gie zwycięstwo naszych siat­
karzy, po którym Polacy a- 
wansowali mi 4 miejsce — 6 
pkt. Prowadzą bez straty siat 
karze ZSRR (8 pkt.)

Dokończenie ze str. 1

Filipczak, Miszewski (od 71 min. 
Kąkolewski).

LECH: Jankowski, Pawlak, 
Adamiec, Łukasik (od 46 min. 
Marcinkowski), Barczak, Ziobrow 
ski (od 46 min. Kapica) Łazarek, 
Kofnyt, Araszkiewcz, Okoński, 
Niewiadomski.

Zdesperowany trener Laza- 
rek znów zmuszony został do 
wystawienia eksperyrpental= 
nego składu. W drużynie bo­
wiem nadal szpital, a lista 
kontuzjowanych graczy jest 
długa. W tej sytuacji doszło 
w Gdyni do niespodziewanego 
debiutu. Oto w dzień no za­
łatwieniu wszelkich formal­
ności, na boisku
kolejarskiej jedenastki wy­
biegł 23-letni byłv zawodnik 
Lechii Zielona Góra — Zio- 
browski. Niestety, jego wy­
stęp ru‘e należał do udanych. 
Piłkarz ten czuł się zagubio­
ny na boisku i no przerwie 
.poznański szkoleniowiec de­
sygnował w jego miejsce do 
grv Kanicę.

Lechici. którzy nigdy na 
boisku Bałtyku nie czuli się 
zbyt pewnie, rozpoczęli bar­
dzo ostrożnie. A że gospoda­
rze też mieli respekt przed

mistrzem Polski, pierwsza pj, 
łowa tego spotkania stała na 
bardzo miernym poziomie. 
Gra toczyła się w środku pa­
la, brakowało składnych, szyb 
kich akcji, a przez całe 45 mi­
nut zaledwie trzy krotnie cel­
nie strzelano ' na bramkę ry­
wali. Dwukrotnie czynili to 
gospodarze (Rzepka w 23 i 
Gierszewski w 35 min) a raz 
poznaniacy (w 36 min.) strze­
lił głową Adamiec, lecz sku­
tecznie interweniował Czyż- 
uiewski.

Pojedynek ożywił sie nieco 
oo przerwie. Energiczniej za 
częli atakować gdynianie, ale 
akcjom ich brakowało wykon 
czenia. Defensorzy Lecha in­
terweniowali zresztą bezpar-

w barwach" Jonowo i rzadko dopuszczali 
rywali w pobliże swoje i bram 
k£ Piłkarze Bałtyku szukali
szczęścia w strzałach z dystan 
su. ale ich celowniki nie by­
ły w niedziele dobrze' nasta­
wione. Zdecydowana więk­
szość widzów była przekona­
na, że mecz zakończy sie bez 
bramkowym remisem. Z ta­
kim wvnikiem nie pogodzili 
sie jednak lechici. a zwłasz­
cza Araszkiewicz. W 81 mi­
nucie przeprowadził on kapi­
talny rajd, podczas którego 
ograł aż 4 zawodników Bałty

ku. W ostatniej fazie swej ak 
cji celnie podął do Okońsk^1- 
go, który z odległości 11 me­
trów dopełnił tylko formal­
ności.

Wygrywając w Gdyni Lech 
częściowo odrobił straty Do­
niesione niespodziewanie przed 
tygodniem ną własnym bois­
ku i nadal zajmuje miejsce w 
ścisłej czołówce tabeli. Radość 
mąci jednak fakt, że koleiny 
piłkarz doznał kontuzji. W Gdy­
ni był nim Łukasik, który po 
przerwie nie wyszedł już na 
boisko. O tym czv iest to u- 
raz groźny więcej będzie moż 
na Dowiedzieć no dokładniej­
szych badaniach lekarskich.

Po meczu powiedzieli — trener 
Lecha — WOJCIECH ŁAZAREK: 
Cieszą oczywiście zdobyte punk 
ty, zwłaszcza w naszej trudnej 
sytuacji kadrowej. Zmuszony by 
łem do dokonania w składzie zes 
polu wielu przesunięć. Nasze zwy 
cięstwo było jednak dość szczęś­
liwe.

Trener Bałtyku — BRONISŁAW 
WALIGÓRA: Zasłużyliśmy w tym 
pojedynku co najmniej na remis. 
Moi podopieczni nie zrealizowali 
jednak wszystkich założeń tak­
tycznych. Szczególnie rażący był 
brak wykończenia akcji ofensyw 
nych.

LESZEK GRACZ

Akcja pod bramkę Olimpii. Lot pitki pilnie śledzi bramkarz po- 
— Zakrzewski.

Fot. „Głos” — R- Królak
znaniaków

Rajd Wielkiego Października

Załoga z Leszna 
przed ekipami CSRS 

W Błażejewku zakończył się 
w niedzielę XI Międzynarodowy 
rajd samochodowy Wielkiego Paź 
dziennika. Impreza ta, od lat or­
ganizowana przez działaczy Klubu 
Motorowego „Winogrady”, ’ jest 
największym w Polsce rajdem 
nawigacyjnym. Do imprezy wy­
startowały 82 załogi, w tym 32 
z CSRS oęaz 8 z NRD, Zawod­
nicy uczestniczyli w jeździe no­
cnej oraz wykonali wiele prób 
sp r awnośc io w yc h

Świetnie spisdła się załoga z 
Leszna P. i J. Zachwiejowie, któ 
rzy pokonali koalicję zawodni­
ków z CSRS (w tym bowiem kra 
ju rajdy nawigacyjne są bardzo 
popularne) zdobywając puchar 
„Gazety Poznańskiej”. Drugie i 
trzecie miejsce zajęły .załoga 7 
Brna V. i P. Rihakowie oraz Z 
Velan — I. Budik. Drużynowo 
zwyciężyło Brno przed Lesznem

(wił)

G. Jaroszewski 
najszybszy w Chodzieży

Po wyścigach w Biegano- 
wie i Słubicach najlepszych 
kolarzy' przełajowców walczą 
cych o Grand Prix „Dzienni­
ka Ludowego” gościło woje­
wództwo pilskie. W sobotę w 
Chodzieży, mieście, które li­
czy już sobie 550 lat, kibice 
śledzili przebieg dramatyczne 
go pojedynku, jaki toczył naj 
lepszy polski kolarz w tej spe 
cjalności — G. Jaroszewski z 
reprezentantem CSRS — S. 
Bambulą. Polak zwyciężył, ale 
sukces zapewnił sobie dopie­
ro na ostatnich metrach tra­
sy. Na zjeździe na pełnej szyb 
kości minął rywala, który nie 
co przyhamował. Na mecie G. 
Jaroszewski "miał 7 sekund 
przewagi nad S. Bambulą. 
Trzecie miejsce zajął H. Djer 
nis z Danii.

W wyścigu juniorów trium 
fował R. Bondaryk (Bizon Bie 
ganów) przed K. Buchmuelle- 
rem (Szwajcaria) i A. Stem- 
pniewskim (Start Towaszów).

(wił)

/

Łatwy sukces koszykarzy Lecha
Bardzo mało kibiców zasia­

dło w sobotni wieczór ńą try 
nach „Areny”, by obserwo­
wać mecz koszykarzy Lecha z 
Polonią Warszawa. Kibiców 
przyszło mniej nie dlatego, że 
Lech przegrał dwa kolejne 
mecze, ale z tego powodu, że 
w tym spotkaniu nie można 
było liczyć ani na emocje, ani 
na pokaz dobrej kosz/ 'wki. 
I tak też właśnie było. Lech 
wygrał 108:92 (57:40), po me­
czu, w którym praktycznie 
nic godnego uwagi się nie wy 
darzyło.

Po kilku dobrych* akcjach 
Mulaka i Kijewskiego pozna 
niacy objęli wysokie prowa­
dzenie. Najlepsi mogli spocząć 
na ławce, a na parkiecie w 
obu zresztą zespołach, pojawi­
li się młodzi zawodnicy, Polo 
nią grała jak zwykle ambit­
nie, ale nic więcej nie mogła 
Lechowi przeciwstawić. Po­
znaniacy z kolei nie zmuszę-

ni przez rywala do -większe­
go wysiłku grali tak, by u- 
trzymać bezpieczny dystans 
punktowy. Mecz był więc bar 
dzo jednostronny, toczył się 
w sennej atmosferze i tylko 
nieliczne akcje nagradzane by 
ły oklaskami widowni.

O tym w jakiej rzeczywi­
ście dyspozycji znajduje się 
Lech będzie możną powie- 
dzieś więcej po środowej kolej 
ce spotkań. Kolejarze wysta­
wieni zostaną na bardzo trud 
ną próbę. Grać bowiem będą 
we Wrocławiu z głównym pr.e 
tendentem do mistrzowskiego 
tytułu — Śląskiem.

Punkty dla Lecha zdobyli: Ki- 
jewski 24, Mulak 22, Torgowski 
16, Puc 13, Szafrański 12, Plew-iń 
ski 7, Bogucki i Garstka po 6, 
Kielpiński 2; dla Polonii: Róży­
cki 22, Goldberg 18, Sielanko 16, 
Staniszewski 14, Królik 7, Lubasz 
ka i Ziółkowski po Roszczenko 
3, Wódz 2. (wił)

Na boisku golęcińskim, w 
meczu o mistrzostwo II ligi 
piłkarze Olimpii pokonali' 3:0 
(1:0) Stilon Gorzów. Bramki 
zdobyli: Czerniawski w 27 min 
z rzutu karnego, Marchlewicz 
w 77 min. i Siebert w 78 
min. Sędziował J. Sądowicz 
(Tarnów). Widzów około 200. 
Zespoły wystąpiły w następu­
jących składach:
OLIMPIA: Zakrzewski, Dylewski, 
Król, Marchlęwicz, Siebert, Czer­
niawski, Kliszkowiak, Rybak (od 
63 min. Łukasik), Przybyło, Po­
lańczyk, Dutkiewicz.
STILON: Kcjinan, Demkow, Ku­
siak, Ludniewski, Burzawa, Krau­
ze (od 66 min, Rzepkowski), Kło­
sowski, Żniijak (od 82 min. Dra­
gon), Sierant, Woziński, Dudziec.

Mimo efektownego zwycię­
stwa gwardziści nie zasłużyli 
na wiele pochwał. Owszem, 
w walce o mistrzowskie punk­
ty wykonali zadanie w 100 
procentach zdobywając dwa 
punkt}- i uzyskując wysokie 
zwycięstwo trzema bramkami 
Lecz styl w jakim to osiąg­
nęli daleki jest od oczekiwań. 
Po pierwszym golu z rzutu

karnego poznaniacy oddali ini­
cjatywę przeciwnikowi, i tyl­
ko jego nieporadności mogą 
zawdzięczać, że me doszło do 
wyrównania.

Po przerwie obraz gry 
zmienił się niewiele i bram­
karze obu zespołów marzli 
między słupkami zatrudniani 
tylko sporadycznie. Nieco 
ożywiło grę wejście na bois­
ko Łukasika i Olimpia jakby 
odważniej zaatakowała. Pięk­
nie* wykonany rzut wolny 
przez Mprchlewicza i indywi­
dualna akcją Sieberta, (który 
dzięki pomyślnemu rozwojo­
wi przypadków dotarł na po­
łę karne rywali) pozwoliły 
Olimpii na wysokie zwycię­
stwo.

W zespole gwardzistów za­
debiutował na prawej obronie 
reprezentacyjny junior Dylew­
ski. który przybył z Wisły 
Płock. Jego występ należy 
ocenić pozytywnie, choć mło­
dzieniec nie ustrzegł się kilku 
poważnych błędów. Na szczęś­
cie nie wykorzystanych przez 
gości, (leg)

Trzy punkty szczypiornistów Posnanii

Koszykarki AZS pokonały Ślęzę
Koszykarki AZS nie były 

faworytkami ligowego poje­
dynku ze Ślęzą Wrocław, ale 
zdołały wygrać 74:71 (41:37). 
Sukces ten zawdzięczają po z* 
nanianki zarówno ogromnej 
ambicji i waleczności jak i 
bardzo dobrej grze. Ponieważ 
Ślęza też była dobrze dyspo­
nowana, kibice w sali przy 
ul. Młyńskiej oglądali szyb­
kie. interesujące stojące przez 
większość czasu na wysokim 
poziomie spotkanie.

Lepiej roznoczeły wrocła- 
wianki. Dysponując bardzo 
dobrymi warunkami fizycznymi 
wygrywały zdecydowana wiek 
szość pojedynków nod tabli­
cami. a ce’ne rzuty Pawlak 
pozwalały Slęzie u trzy mywaj 
nikła przewagę. AZS uparcie 
dążył do odrobienia strat i w 
14 minucie dzięki skutecznej 
grze , duetu rozgrywających 
Grzesczyk — Kubiak akade- 
miczki no raz pierwszy obję­
ły prowadzenie 29:28.

Po przerwie w 25 minucie 
boisko za 5 przewinień opuś­
ciła Pawlak, a w dwie minu­
ty później AZS prowadził już. 
56:47. Przewagę 9 ' punktów 
poananianki utrzymywały 
przez kilka minut. Święty 
mecz rozgrywała Kubiak, któ

Udany rewanż 
młodych piłkarzy

(PAP) W Karczewie k. Warsza 
wy odbył się międzypaństwowy

mecz piłkarski juniorów do lat 17 
Polski i Bułgarii. Rewanż (przed 
2 dniami Bułgarzy wygrali 2:0) 
był korzystny dla gospodarzy, 
którzy pokonali' Bułgarię 2:1 
(1:1). Bramki dla Polski zdobyli: 
Zniszczoł (34 min.) i Sajdak (63 
min.), a dla Bułgarii — Koladi- 
jew (30 min.).

Szczypiorniśćl Posnanii- wresz­
cie poprawili swój dorobek pun­
ktowy. W sobotę pokonali AZS 
Gorzów 25:24 ('14:10), a w niedzie­
lę zremisowali z tym zespołem 
24:24 (14:13). Beniaminek zdobył 
więc trzy punkty, a miał szansę 
wywalczyć ich komplet.

Wyniki sugerują, że oba spot­
kania były bardzo wyrównane.' 
Niestety, z winy poznaniaków, 
którzy prowadząc wysoko pozwa­
lali przeciwnikom na odrabianie 
strat i doprowadzali do nerwo­
wych końcówek. W sobotę spół 
dzielcy w pierwszej, połowie mie 
li nawet 6 goli przewagi, a po 
przerwie 4, a mimo tego z tru­
dem obronili zwycięstwo.

Również niedzielny rewanż poz 
naniacy rozpoczęli efektownie. 
Pó szybkich atakach zakończo­
nych celnymi rzutami Gulińskie­
go gospodarze objęli w 8 min. 
prowadzenie 5:1. Później było je 
szcze 8:4, ale już w 20 min. goś­
cie wyrównali na 9:9. Po zmia-

nie stron na tablicy często po­
jawiał się rezultat remisowy, a 
raz nawet, w 46 min, prowadzili 
akademicy 20:19 Gospodarze w 
żaden sposób nie potrafili ogra­
niczyć możliwości skutecznie rzu 
cających Myśliwca i Sadowego, 
którzy praktycznie na siebie przy 
jęli .zadanie zdobywania bramek 
w zespole AZS Wynik 24:24 po- 
jawił się na tablicy, gdy do koń. 
ca pozostały jeszcze dwie minuty 
gry. Piłkę mieli poznaniacy, lecz 
mimo kilku okazji nie zdołali 
strzelić gola, który by im zapew 
nił zwycięstwo.

Bramki dla Posnanii zdobyli: 
Gruziński 5 i 6. Zdanowicz 3 i 4,
Siekierski 4 i 2, Maślanka 3 i 3,
Niedźwiecki 5 i 2, Sawed 5 i 5,
Nowosielski 0 i 1, Niepoń 0 i 1.
Dla AZS: Górski 9 i 4, Sadowy 
6 i 7, Myśliwiec 2 i 8, Kuhnert 
3 i 2, Czubak 3 i 1, Pękalski 1 
i 0. Imański 0 i 1, Robak 0 i 1.

(wił)

ra przy słabszej po przerwie 
dyspozycji Grześczyk przejęła 
ciężar gry na siebie. Miała du 
że wsparcie w imponującej 
walecznością Kamińskiei oraz 
w grającej skuteczniej po 
przerwie Jabłońskiej. W zes­
pole gości bardzo wiele punk 
tów spod kosza zdobywała 
Kępka.

Emocje rozpoczęły się gdy w 
32 minucie boisko opuściła 
Kamińska, a w chwile późnięj 
to samo uczynić musiała Ja­
błońska. Wydawało się,' że te 
raz Slęza bez trudu odrobi 
straty. W końcowych _ minu­
tach żadnej z drużyn nie uda 
ło się zdobyć punktów. Aka- 
demiczki "'broniły sic bardzo 
mądrze, długo rozgrywały nj 
ke. rezygnowały z rzutów, bv 
bvć stale w posiadaniu piłki 
i korzystny rezultat utrzymy­
wały do końcowej svrenv. od 
nosząc niespodziewane ale w 
oełn i zasłu żone zwy cię s two.

Punkty dla AZS zdobyły: Ku­
biak 2G. Grześczyk 16. Kamińska 
13, Jabłońska 11. Mrozińska 8. 
Dla Slęzy: Kępka 24. Pawlak 16, 
Zagórska 10, Kowalska 9. Wierz­
bicka 6, Dębicka 4. Sitarz 2.

(wił) |

II LIGA 
Grupa I 

Olimpia — stilon 3:0
Piast — Zagłębie Lublin 0:0
Gwardia — Chrobry 2:0
Moto-Jelcz — Zawisza 0:2
Szombierki — Slęza 0:0
Odra — Zagłębie Wałbrzych 1:1 
Stal Stocznia — Chemik 0:0
AKS Niwka — Yictorla 0:1

Piłka nożna
I LIGA

Legia — Zagłębie 1:0
ŁKS — Pogoń 0:0
Ba łtyk — Lech 0:1
Górnik Wałbrzych — Ruch 2:1
Śląsk — Wisła 2:li
Górnik Zabrze — Radomiak 2:0
Motor — Lechia 0:0
Katowice — Widzew 1:0

1. Legia 113 19:7 20—9
2. Górnik Zabrze 12 17^7 111—3
3. Lech 13 17:9 14—9
4.'4v-idzew 13 16:10 11—5
5. Zagłębie 13 14:12 15—13
6. Katowice 18 14:12 11—9
7. Radomiak 13 13:18 14—12
8. Górnik Wałbrzych

13 13:13 17—18
9. M otor 18 12:14 10—12

10. Śląsk 13 11:15 15—16
11. Ruch 13 11:15 111—14
12. Ppgoń 12 10:14 10—15
13. Bałtyk 12 10:14 7—14
14. LeclTia 'i a 10:16 8—16
15. ŁKS 13 9:17 6—12
16. Wisła' 12 8:16 9—12

1. Odra 13 19:7 22—12
2. Zawisza 13 17:9 21—12
3. Gwardia 13 16:10 25—15
4 Szombierki 13 16:10 13—11
5. Moto-Jelcz 13 14:12 16—12
6. Olimpia 13 14:12 16—14
7 Zagłębie Lubin 13 14:12 9—7
8. Zagłębie Wałbrzych

13 13:13 16—15

III LIGA

Legia — Górnik 93:92
Gwardia — Pogoń 104.96
Zastał — stal Bobrek 102:82
Wisfta — RUtnik 93:96
Zagłobie — Śląsk 86:95
Lech — Polonia 108:92

1 Śląsk 7 13 641—595
2. Zagłębie • 7 12 648—558 
3- Lech 7 12 693—667

9. Chemik 13 12:14 12—12
10. Victoria 13 12:14 5—8
11. Chrobry 13 11:15 9—11
12. Piast aó 11:15 8—13
13. AKS Niwka 13 UŁ:15 12—18
14. Slęza 13 10:16 9—13
15.Stal Stocz>ni» 13 9:17 8—17
16. Stilon 13

II LIGA 
Grupa II

9:1.7 8—19

Stal Stalowa Wola — Korona 2:0
Cracovia — Włókniarz
Resovia — Górnik

0:1
0:0

Stal Mielec — Polonia W-wa 0:1
Jagiellonia — Polonia 
Igloopol — Avia

Bytom 2:0
1:1

Bałuty — Stal Rzeszów 
Błękitni — Hutnik

III LIGA 
GRUPA IV 

Górnik — Włókniarz

1:1
1:1

0:0
Bzura — Polonez 
Unia — Ursus 
Boruta — Prosną 
Orzeł — Okęcie 
Zdrój — AZS W-wa 
Bełchatów — Wisła 
Legia II — Lechia

0:5
0:1
1:1
0:1
1:2
1:0
0:1

1. Lechia 14 23:5 33—8
2. Ursus 14 21:7 24—8
3. Bełchatów 14 20:8 21—7
4. Boruta 14 16:12 16—13
5. Wisła 14 16:1.2 16 -11
6. Unia 14 16:12 16—14
7. AZS W-wa 14 16:12 15—17
8. Okęcie 14 15:13 16—15
9. Włókniarz - 14 13:15 26—18

10. Polonez 14 13:15 18—16
11. Górnik 14 13:15 11—13
12. Legia II ' 14 12:16 17—21
13. Prosną 14 11:17 20—21
14. Zdrój 14 8:20 11—25
15. Orzeł 14 8:20 14—27
16, Bzura 14' 3:25 6—33

I LIGA MĘŻCZYZN

Grupa V
Piast — Lechia 0:2
Stal L Metal 1:2
Wieluński KS — Odra 0:0
Carbo — Pogoń 3:0
Chemik — Kryształ 2:0
KKS Kluczbork — Ostrovia 0:0
Pafawag — Victoria 1:1
Polar — ROW Rybnik 1:2

1. Odra 14 22:6 29—8'
2. ROW Rybnik 14 18:10 %2—7
3. Carbo 14 18:10 18—11
4. Pafawag 14 17:11 U—7
5. Metal 14 16:12 27—20
6. Lechia ‘ 14 16:12 12—10
7. Chemik 14 16:12 19—22
8. Victoria 14 14:14 10—14
9. Piast 14 13:15 19—20

10. Kryształ 14 12:16 10—12
11. Pogoń 14 12:16 14—21
12. Ostrovia 14
13. KKS Kluczbork

11:17 12—18

14 10:18 20—24
14. Polar 14 10:18 12—20
15. Wieluński KS 14 10:18 12—29
16. Stal 14 9:19 10—17

Koszykówka

4. Hutnik 7 11 545—551
5. Wisła 7 11 680—625
6. Stal Bobrek 7 11 666—643
7. Gwardia 7 10 622—649

II LIGA MĘŻCZYZN 
’ GRUPA B

8. Legia 7 10 651—693
9. Górnik ł 10 615—596

10. Pogoń 9 631—640
11. Zastał 7 9 604—636
12. Polonia 7 8 566— 109

AZS Koszalin — Polonia 123'111
Społem — Wybrzeże 76:67
Spójnia Stargard 

— Gwardia 103:66
Turów — Astoria 89 72
Spójnia Gdańsk — Wisła 113:73
AZS Poznań — Stal 81:82

I LIGA KOBIET

Spójnią — Stal v 69:73
Włókniarz — AZS Katowice 88:84
AZS Poznań — Slęza 74:71
Wisła — Czarni 96:74
ROW Rybnik — Lech 55:64
Polonia — ŁKS 79:71

1. Wisła 6
2. Lech 6
3. Slęza 6
4. Czarni 6
5. AZS P-ń 6
6. Spójnia 6
7. ŁKS 6
8. Stal 6
9. ROW Rybnik 6

10. Polonia 6
11. Włókniarz 6
12. AZS Katowice 6

12
11
10
10
10

9
9
8
8
8

6

490—362 
474—396 
479—385 
433—433 
449—420 
424—414 
435—435 
400—409 
358—397 
410—445 
374—464 
342—508

Piłka ręczna
II LIGA mężczyzn

Grupa A
Ostroyia — Ogniwo 29:23 i 39:27
Komunalni — Zagłębie

23:10 i 25:23
Nielba —AZS Pol. Wrocław

29:27 i 24:23
Chrobry — Włókniarz 24;21 1 19:24 
Pogoń — Gwardia 24:20 i 26:25
Gwardia •— AZS Bydgoszcz

40:18 i 37:18


